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ar 0 w miesiącu. -- Esty z pieniędzmi i prekasy 
poistne na prenaineratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza się nadsyłać franco do Administracyi „Czasu* w Kra- 
rowie. — Listy boa AAA niepodlegają opłacie pocztowej. — Lástów niefrankowanyoh nie 


przyjmuje sig. — Rękopisma nadsyłanć Redakcji niezwracają się, lecz bywają niszczone. 


Kraków, 14 Października Ozwartek. 
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Kraków 13 października. 


Wniosek. adresu w izbie deputowanych sej- 
mu bawarskiego postawiony przez p. Jórga, 
wczoraj przez nas podany, nie zostawia już 
wątpliwości co do nieuniknionego konfliktu nie 
tylko z gabinetem p. Pfretzschnera, ale z całą 
polityką, pruską w Bawaryi. Alea jacta est. 
Mimo tak nieznacznej większości dwóch gło- 
sów, nie wahało się stronnictwo patryotyczne 
i katolickie postawić królowi jasno i stano- 
wćzo alternatywy, które dałyby się streścić 
następnie : albo zgodnie z usposobieniem ludu 
bawarskiego stawić, śmiało czoło. przewadze 
pruskiej, lub też wasalstwo zamienić w pod- 
daństwo. 

Treściwy „ten akt odznacza się zarówno 
Śmiałością, jak zręcznością; niedotyka kwesty; 
religijnej, lecz. tylko na polu konstytucyjne 
występuje* w obronie niepodległości bawarskiej. 
Btarżąc się na niesprawiedliwy podział okrę- 
gów, wyborczych i domagając się rozwiązanie 
sejmu, wytrącą tem samem broń z ręki stron- 
nietwnliberalno-pruskiemu, gdyż zwykły spo. 
sób rozwigzania sejmu byłby tu dla obecnego 
rządu bezskutecznym, widoczna bowiem, że 
opozycya. jest pewną zupełniejszego jeszcze 
zwycięztwa w razie nowych wyborów. Posta- 
wienie kwestyi. wobee, liberalnego gabinetu za. | *7 
raz Z początku na ostrzu miecza, jest tem 
zręczniejszym manewrem, iż większość dwóch |wy 
głosów, zbyt byłaby chwiejną i wątpliwą, gdy- 
by opozycya chciała zająć stanowisko wycze- | *Y 
kujące. Gdyby. adres nie zamykał zgóry dro- 
gi gabinetowi, można byłoby przewidywać, że 
rząd pod nątchnieniem ke. Bismarka byłby | -zą, p 
wymijał, konfliktu z izbą, pewny, że stopniowo 
Owa» większość. dwóch głosów się zużyje, a 
tymczasem przewaga ustawodawstwa berliń- 
skiego inną drogą oddziaływać zacznie. Wia- 
domo bowiem, że uchwały parlamentu niemie- 
ckiego „mają moc prawną w krajach związko- 
wych, i że wystarczą ks. Bismarkowi te same 
projekta, które przyjął sejm pruski, wnieść 
do Reichstagu, aby tem samem całym Niem- 
com, 8 więc i Bawatyi narzucić reformy w du- 
chu Kulturkampfu i unitaryzmu. 

Wobec adresu tak stanowczego nie ma. już 
dla gabinetu bawarskiego legalnej drogi; mu- 
gi oñ ustąpić, w razie jeśli król Ludwik przy- 
chyli się do głosu większości, lub sejm roz- 
wi. 
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głość bawarską, a nadać znaczenie sporu ze 
stronnietwem ultramontańskiem. Ton lekcewa- 
żący z jakim traktują tę opozycyę, Świadczy 
właśnie o jej wielkiej doniosłości. 

Lada chwila wystąpić więc może kwestya 
bawarska, której rozwiązać jużby się nie dało 
konstytucyjnemi tylko środkami i liberalio- 
unitarnem ustawodawstwem. Czy król prze- 
chyli się do opozycyi lub nie,» ka. Bismark 
nie będzie inaczej mógł utrzymać rządu. obe- 
cnego, jak popierając go iglicówką i pikelhaa- 
hą. Dalsze postępy hegemonii: czy wciągnienie 
Bawaryi do walki kościelnej, lub wcielenie jej 
całkowite, nie dadzą się już przeprowadzić legal- 
nemi środkami? Trzębą albo zgwałcić konsty- 
tacyę, albo w danym razie uzupełnić jedność 
niemiecką za pórtócą wypadków zewnętrznych, 
ułatwiających. anneksye wewnątrz Niemiec. 


że zapisuwszy się na wykład prawa polskie- 
go, uczynili zadość obowiązkowi pietyzmu dla tego 


prawa. 

-oSpodtiewać się należy, że ministerstwo wysła- 
cha głosn reprezentacyi kraju, Wydziału krajowe: 
go i'grona profesorów wszechnicy i zechce zarzą. 
dzić obowiązkowość prawa polskiego przynajmniej 
w egzaminach ścisłych. Jeżeli już nie możemy od- 
wołać się do dawnych podstaw porządku apołe- 
rznógo, jeśli nie w imieniu równouprawnienia wszy” 
<tkica: narodowości, to ze względów praktycznych 
powinno zadość się stać życzeniom kraju, które 
tak dobitnie i przekonywająco wykazały powyżej 
wspomnione korporacye. 


Wiedeń 12 października. 


(J. H) Możaa się było spodziewać, że delega- 
uya mustryacza zezwoli odrazu; na żądanie ministra 
wojny 8!/, milionów, jako pierwszój raty na spra- 
wienie dział polowych Uohatiusa. Tak sig też sta- 
ło. Delegacya przyjęła „bez dyskusyi, dotyczący 
wniosek komisyi, wstawiwszy włeściwą kwotę do 
extra ordinerium budżetu wojskowego.. I węgierska 
delegacya; odbyła dziś posiedzenie w colu zbadanie 
||aamknięcia rachunków. Wymiana nuncyj, która się 
jaż wczoraj zaczęła, potrwa prawdopodobnie przez 
dwa dni, ta6, iż z końcem, tygodwia spodziewają 
się załatwić zachodzące różnica między uchwałami 
obu delegacyj. -Z tych. austryacka. zakończyła dzić 
obrady nad exira-ordinarium budżetu wojennego. 
Przy niektórych tytułach przyszło do ożywionych 
rozpraw, gdyż zastępcy rządu wytrwale brodili po- 
zycyj, zamjdując poparcie u.dość znącznój liczby 
delegatów. Większość zaś zgromadzenia przyjęła 
arawie wszystkie wnioski komisyi. budżetowój, re- 
dukujące żądanie ministra w oałości o 943,000 zł, 

Anawa dyskusya wszczęta: się przy tytule 12 wy- 
magającym 200,000 zł) na dalszą budowę. forty- 
fikscyj Krakowa. Kowisya: wniosła ,/ aby odmówić 
zcżwoleliis. Deleg.“ Smolka przemawia przeciw 
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Lwów 11 poźdsierniko. 


Zresztą oprócz poli- 
względy za_ do; 
udzieli tych 


Deleg. Dr Dunajew ski dowodzi dalej, na pod- 
stawie ioformacyj udzielonych 
óhowych, strategicznej konieczności obwarowaniś 
Krakowa i linii utworzonej przez San (Przemyśl+ 
Jarosław) zarówno w razie wojby odpornej jak za- 
ózepnej. W dłuższej przemowie popiera: wniosek 
deleg. Smolki: Zgromadzenie atoli, jak przy wazy- 
stkich innych tytułach przyjęło i tu, wniosek ko- 
misyi. Przed zakończeniem posiedzenia załatwioro 
także zańiknięcie rachuńków Z roku 1874. Nastę- 
pne posiedzenie jatro. x 


Przewidzieć trudno, co. król Ludwik. posta- 
"nowi, * boi wiadomo, że nie tyle powoduje: on 
się" interesem -politycznym jako raczej natchnie- 
niem chwilowem. Opozycya  patryotyczna uła- 
twiła mu wprawdzie zadśnie, zasłoniła . go 
przed” Berlipem „postawieniem. tak kategory- 
cznem kwestyi. Nie żąda też adres powołania 
gabinetu ze stronnictwa” katolicko-geparatysty- 
cznego, z łona dzisiejszej większości, ale ude- 
rza tylko ną gabinet, który jest. rodzajem €x- 
pozytury kanclerza. Poświęcejąc p. Lutza król 
Ludwik nie'-potrzebowatby prowokować zaj 
Scia z rządem niemieckim, bo stałby na le- 
galnym, konstytucyjnym gruncie i zatwierdził- 
by tylko swoją i swego ludu niepodległość. 

Pogarda, z jaką się wyrażają dzienniki ber- 
lińskie 0 adresie bawarskim i 6 większości 
katolickiej, zajęła w tej chwili miejsce rzuca- 
nych niedawno pogróżek, że | Bawaryę - thzeba 
zamienić w: Reiohsland. Ucióiły nieco te groź- 
by, zwłaszcza obelgi na dom Witelsbachów, 
widocznie bowiem prasa berlińska pragnęłaby 
odjąć tej walce charakter sporu o niepodle- 


ku niemieck 
Już rektor 
tat nie jest. szkołą 
sposobność. przekont 


I go" A 
l 


z. Wołynia 24 września.) 


I słyszeć z dala tych szatanów wycia 
Co ziemię moją okuli w kajdany. 
Jak Dant przez piekło, przeszedłem za życia ! 


Tak nacz wieszcz nieśmiertelny wyraził boleść 
ak | wielkiej swej duszy. qad ngkang, przez wrogów ojczy- 
ls | zng, której nienstannego męczeństwa nie pojmują 
nie tylko cndzoziemcy, lecz nawet ci z ziomków 
asszych, nad którymi nie cięży barbarzyńska mo- 
|skiewska roka, nie wierzę., aby się dziać mrgły 
podobne rzeczy w ucywilizowanej Earopie w.XIX 
wieku, a obrazy kreślone z męczeńskiej ziemi, po- 


wj najwyżej położony 6zozyt. Pomyślałem sobie, 
Część literacko-artystyczna. N PATRE A LOGS szczyt drogę nastę- 
wiadomo bowiem, że nię- 


go, który obszedł go do koła, ale nań zapewne dla 
jakiejś przeązkody wvchodzić nie próbował, Jak 
ongi Lodowy szczyt (Fistbalerspitze 2625:12 m. 4. 
p. m), uważany był za niedostępny i dla tego ofi 
turystów omijany (lubo z północnej strony od No- 
wego Targu najokazalej wygląda), tak też i Get- 
iach na boku zostawiano, tem bardziej, że b 

wysuniętym na południe, z polskiej strony nie 

uderzsjąco w: oczy wpada. | 
Przed ośmiu loty 


pnym turystom wskażę — wi l I $ 
zoana droga zawsze trudniejszą cię wydsje od tej, 
z którą przewodnik dobrze już jest obeznauym. 
O zamiarze moim dowiedzieli się: zravy Dr Chd- 
łabiński z Warszawy. X. W. Roszek, proboszcz 
z Poronina, De Wł. Markiewicz, adwokat z Kra- 
kowa i Dr W. Urbanowicz ze Żmudzi, a ponieważ 
p|okszali obęć przyłączenia się na tę wyprawę, przę- 
to skwapliwie przyjąłem ich propozycyę, bo w dd- 
| zystwie zawsze jakoś weselej i przy- 
wać taką drogę. Wyruszyliśmy więc 
września 1874 r. po południu 
przyjechaliśmy do Podspadów 
| poniżej Jaworzyny i Murania. Tu gościnnie przyję” 
i mimo nalegania, abyśmy na nodc 


Wycieczka na' szczyt Gerlachu. 


Na góry, na góry! tam j do nióba, ` 
Tu a Sló Aisay, kogo Ne „tabi 
£ rm wd tiai 

a nejńóniej zwiedzanych olbrzymów tatrzańskich 
liczyć należy Gerlach (Gerlsdorfer Spitze 2653-9 

metr. n. p. m.), leżący ńa wschodoio-poładniow j 

strónie wielkiego granitowego łeńcucha gór, k 

od niepawiętpych czasów Tatrami nazywają. Wprań- 

dzie myśliwi odwiedzali boki i kotliny Gerlacha, 


jąc prawie pewność, że tam tkają kozice;| w Podegrodziu, i z p. F. Berdanem, znanym bots- |zostali, niechcąc tracić czasu, w ciemną noc pojć- 
Śwyśti jednak usósyty z powodu rana stopu nib | oikiem; lecz wtedy dotarliśmy tylko do rami chaliśmy dalej ku Żdziarowi, ztąd zaś do bielskich 


ngog inyśliwców, wiedzących że zwierzęta ts na szczy- 


temu na przenżkodzie. Dia tego też osoby przeby- 


* tach nie przebywają. Turyści zaś rzadko biedy w tejstro- | najwyższego czuba; wejście zaś na chwilę zdrzymnęli.. Ze świtem ruszywszy do Keg- 
ny ahia MILOW znaczna odległość, i różne | sig ni marku, ztąd znów dalej po dobrem śniadaniu do 
trudności połączone z podobnemi wyprawami stoją | później mylnem, gdyż pokusiwszy się po kilku Szmęcksi, . stanęliśmy tam.9 godzinie 2 po poła- 

tach © wejście z odwrotnej strony dniu, i SAONA tutej dłużej nad gò- 


carskich imienin, jakby dla okazania Światu istoty 


zalicza. 


mu przez ludzi fa- po 


god 
cywilizowanemi pozorami Moskali, których zagranicą 
widzieć im się zdarza. 

Fakt zaszły w obozie pod Łuckiem. w dzień 


tego samowładztwa, i rozpusty wyprawione przez 


zbrojne zastępy, najwymowniejszym tą 0 
narodu i a, i , który Europa do cywilizowanych 


Dzień carskich imienin postanowiono obchodzić 
troczyś jie w obozie, przy sutej iluminacyi i ogniach 
sztucznych. Ogłoszono o tem w Łucku i okolicy, 
aby mnóstwo osób zwabić. Na kilka dni przed 


wypuszczać 
bozu, a wtedy zaczął się ruch wojska wyciągnio- 


wysłali 
ucka zapowiedziane było 


kiego f 
'|znaczony był jeden fir putk Whokt” piechoty. 


glich !“ 
zobaczymy — 'w duszy zaś pomyślałem: Spiżacy 
nie będą przecież Zako 

chodzić! 

Ale wracam do Wielkiej. Noo nad niższe 
jeziorem była tak piękną, ják rzadko kiedy w Ta- 
trach się zdarza; dodać winienem, że w wesołem 
towarzystwie, SZ lojej pri 
morze Dra Chałubińskiego czas szybko mijał. W sa- 
mej Wielkiej przyłączył się do nas p. Kleczyń- 
ski, akademik nie pamiętam już z jakiego uniwar- 
sytetu niemieckiego, który piękne ukraińskie dumki 
śpiewał i kozaka tańczył. W czas z rava posziiśmiy 
wprost na grzbiet, najprzód kosodrzewiną, później 
zaś ciągłym skalistym torem, Qdyśmy już do gns- 
cznej wysokości doszli, wezwał nas Szymek Tatar, 
abyśmy się wrócili bapowrót ku środkowi góry. 
Zószliómy więc do środka, gdzie nas znów Szymek 
napomniał, abyśmy się za nim udali. Jakoż wydra- 


wające przez lśto na północnej stronie tatrzańskie- ptak teudnem, j sobie ) b Y 3% ; zi i 
go pasma, gdy przechodzą na strong węgierską, po- | wiele osób, które już po tej mojej wycieczce, na Ló- | (Felki); wypadało nam bowiem pod samym Gerlą- | paliśmy się spadzistę stroną na tożesmo ramię, 
przestają zwykle na zwiedzeniu Szmecksu i bliź. |dowy szczyt. się dostały. i ohea, Jonesa, zby‘ raniutko puścić się pod górę | gdzieśmy odnio byli, tylko trochę dalej e 
Wkoliopssadka ený kiedy wybierają sig niaj- «Toż sama chęć wejścia. na. Lodowy szczyt pomtó- |i mióć „świeża. bily wobec ozckających nas trudów. |Lej. Niestety, Po, RE czy tok: 
szcz omiy lub Krywania. Gerlach przeto dih | rzyła: się przy Gerlachu. Usłyszawszy. Nie chciałem brać przewo „ a jest nim na Spi-|szyć się ku towi.nie możus, bo gore Toz- 
niedostępności swojej omijany, zostawał nietkoięty.| według: trygonometrycznych pomiar iły tylko, organista w Mühlenbachu, który »adliny nawet dla kożicy do przebycia niepo bne. 
stopą ludzką. Znam tylko jedną oscbę, mianowicie] wyżezą górą w Tatrach, postanowiłem u oję-.| Gerlach poprowadzić może; uważałem Poman ais E kiai yć yall: Pa SRK dą prz) rene 
p. Nowickiego, profesora uniwersytetu Jagielońskie-|go wieku spróbować szczęścia i wydrapać sig ra|Zakopańego ża ubliżającą rzecz, dać się przez 0%- |= pz "Ar 


nów i dragonów, i te przeważnie ryzkwaterowano 
w Dubieńskim powiecie. 


|więcioma pohnięciami nożem 


przy niezrównanym ku- |gł 


Paryż 9 października. 


członko- 
, odmó- 
kandydatom 


tym j 
do sónatu = Izby; którzy bąćź głosowali wprost 


gdy nawet przez myśl nam' nie przyszło powąt- 
piewać. 

Powiadają, że na wozorajszój radzie ministrów 
ponowie dyskutowano nad ustawą wyborczą i u- 
stewą drukową. Przeciw podanym już dawnićj ia- 
domościom w Courrier de France, zapewnia T Echo 
dzisiaj, że postawienie kwestyi gabinetowój z oka- 
liszności ustawy wyborożćj, jeszcze ostatacznie z8- 


a po tak 
ygotowaniu 
się do walki. O ustawie prasowój to tylko podz ję, 
że Dufsure myśli się ograniczyć na żądaniu znie- 
sienia, nia samego stanu oblężenia w departamen- 
tach nim dotkniętych, lecz zniesienia jedynie tćj 
części wyjątkowych ustaw ndministracyi, jakie ze 
stanu oblężefiia w zastosowaniu do prasy wpływrć 
mogą. Byłoby to przeto jedynie zachowanie ên sta- 
tu quo ograniczeń, jakim, ulega wolność prasy we 
Francyi, lecz zastosowanie tych ustaw do wszyst- 
kich departamentów, bez względu, iż niektóre z 
nich są dotknięte wyjątkowym stanem o enia. 

Nieraz zauważano, że we wsżystkich niemal spo- 
łeczeństwach nadchodzą chwile, w których pewne 
występki lub zbrodnie pojawiają się całemi sz:re- 
gami. Od kilku dni dzienniki paryskie są zapełnio- 
ne opowiadanióm prawdziwych dramatów, krwawo 
się rozwijających na tle paryskiego życia. Tutej 
zgrozą przejęty ojciec sztyletuje młodego człowie- 
ka, który młodą córkę mu uwiódłezy, z cynizmem 
odmawia słusznego zadośćuczynienia, tam mąż dzie- 
mści” się na kochau- 
ku swój żony; tu znów jakiś młody podróżnik wy- 
strzałem z rewolweru fazi opierającą się jego na- 
miętnym żądaniom srtystkę i sobie ssmemu życie 
odbiera itd. Pierwszy wypadek pod nazwą sprawy 
Marambat, od razwiska cjce-móciciela znany, do- 
ścigł już dzisiaj rozmiarów sprawy jak najpowsze- 
chniejsze wzhudzsjącćj zajęcie. Aleks. Dumas, no- 
wy akademik, przyczynił się także do podoiesie- 
nia tój sprawy przesyłająt do Opinion Nationale, 
list o sześciu kolumnach na obronę ojca. Trudno 


mz 


ią się twarze. 
błąd popełniłem, zda” 
przewoduictwo na kogo innego; trzeba mi było 
koło siebie i rożę0- 


sto w życiu się powtarza, lekceważony Gerlach po- 


Gatt Anii niejedn 

mani siedzimy i niej u myśl o powrocie przez 
owę przebiegła, apen dę do moich towarzy- 
szów: Chodźmy jeszcze tą kotlidą w górę; może 
tam ee łatwiejsze ie. Powiedziawnzy 
to wstaję i idg, a za mną bez namysłu czyni to 
p. Chałubiński. Reszta towarzystwa chociaż trochę 
prerg remen zdąża za naszym przykładem. 

Ia dalej pzy. się w kotlinę, tem więk- 
szą widzimy niemożność dostania się ua wierzch 
eż Zdawało nam 'się, że od lewej strony 

ziemy mogli wyjść na pra l, wysunięt 
cokòlwiek na północ; tyin Gaiaa aiiin SoS ha 
stało w piersiach 'pięliśmy się do góry. Wyprzedził 
nas wszystkich zwinńy w nogach p. Chałubiński, 
Dlatego zaś qdaliśwy się w tę stronę, że z lewego 
oypłu w znacżńej wysokości zauważyliśmy tam mo- 
żebność przejścia. Byliśmy może 7000" n. p. 
M., ui dotarł p pry boku; d'u- 

rarzysze usi , bo zmęczerie 
"się wszystkim dobrze wo mit. Wtem sły- 


- własna na pokrycie wspólnego az monarchii 


«Rudolfa z prawa kości 


do pra coń j oksoen 
Eye Bej aae 
rcdoksy są przeplatane 

nemi pni Ale Dumas oaakisnje projektem 


do ustawy, tak dziwacznym że do nie- 
śmiertelnych absurdów abw. motne, 


spokrewnione z tobą szczepy ludowe sąsieduie ma- 
ją to mieszczęście, iż pozbawione wszelkich praw 
ludzkich, jęczą pod jarzmem barbarzyńców. Ty, 
drogi ludu, nie żyjesz wcale jako Jud, niemasz o= 
światy, twój yeł znajduje się w stanie nie- 
mowięcym, rolnictwo i handel są zupełnie spsrali- 
żowanme, Cżeść, dobytek i życie twoich dzieci zale- 
żą Od samowoli. Sądy nie wymierzają ci sprawie- 
dliwości. Wina tego wszystkiego spada na rząd 
nieludzki. Stan taki jest nie do wniekieria. Świę- 
tym jest obowiązkiem twoim chwycić za broń. — 
Wyślij synów twoich na pole walki, aby się bili 
za sprawę Świętą. My już jesteśmy na polu walki, 
gdzie do ostatniej kropli krwi bronić będziemy na- 
szego prawa. Tych ustaw muszą wszyscy słuchać: 
1) Każdy Bułgar posłusznym być ma uchwałom 
luda i pod żadnym warunkiem nie wspierać rządu 
tureckiego, owszem, niemiłosiernie go zaozepiać ; 
2) Tarków spokojnych niech nikt nie zaczepia, 
owszem podawać im rękę pomocną, szczególniej, 


Rada szkolna krajowa mianowała tymczaso 
nauczyciela szkoły etatowój męskiój w Kołomyi, 
ze Boka: nap arare tej- 

szkoły; y stato- 

wój va przedmieściu Kuckiem w Kołomyi, Miko- 

taja Hemmerlinga, raeczywistym nauczycielem 
kad 


niewioza rzectywistym nauczycielem szk 
towój na przedmieściu nadwornańskiem w K 3 


Wiedeń 12 pażdziernika. Wydział skarbo ich rząd prześladował z podejrzenia. Cześć, 
delegecyi austr A - 1 wydział do zamknięć z n la Aha i rar spokojnych Turków ma byó dla 
chuakowych d i wogarskiej zajmowały się an ad świętym. Aż do ustanowienia rządu ngro- 
kozie Egee i tẹ samą pirg. jedne i te same| dowego każdy musi ponosić pewne ofiary. 
powzięły w niej uchwały. kilkakrotoie zajmo-| „Wprawdzie ludu ukochany wiele cierpiałeś, lecz 

przekroczeń ku | cierpienia nie złamały twego męstwa, ty powsta- 


nieaz jak lew rozgniewany i przypomnisz sobie, że 

w żyłach twoich płynie krew bchaterów. Prócz te- 

go jesteś liozny, a bronią cię skały Bałkanu. Tyl- 
o 


śmiało na , a zwyciężysr, gdyż powataniu 

! sławi powstanie musi się rozezerzyć od 
miejsca do miejsce, od gminy do gminy; wszędzie 
udzkość ży- 


musi zapłonąć, gdzie jeszcze prawo i l 


wały się delegnoye 
w r. 1870 i 1871 w tytule 18 wydatków zwycaaj- 
nych na „Pogranicze wojskowe” i nigdy nie - 


„1. Dełegacya : Z wykazan 
knięcia rachuaków wspó. 
przekroozeń w t 18 „Pogranicze wojskowe* 
za r. 1870 w sumie 311,028 zł. 40!/, o., 8 za 
r. 1871 w sumie 486,629 zł. 440. razem 797,657 zł. 
841/3 c., — po odciągnięciu zwiększonych wydatków 
sa stłamienie powstania w okręgu Fi, stęp po- 
granicznego Ogulińskiego w pażdzierniku r. 1871, 
w kwocie już indemnizowanej 98,184 zł. 37?/, 0. — 
xstam z przekroczeń w sumie resztującej 699,473 zł. 
47 o. należy wydzielić wydaną częścią na inwesty- 
cye, częścią na rzecz krajów korony węgierskiej 
kwotę 285,694 zł. 14!/, o., a względem pozostałej 
ragzty przekroczeń w sumie 413,779 zł. 32'/, o. 
ay” o. $ 

3 ug zamknięcia rachunkowego z r. 1873, 
m ozobno prowadzonych rachunkach Pogranicza woj: 
akowego, jako uiszozone wykazane zaległości po- 
datkowe i innę długi byłego Pogranicza wojskowego 


yob, należy w 


j ucia. daty). Dano od tysiąca 
aS e m rag aa wo 3 py są i 


Kraków 13 psździernika. Dowiadujemy się, że 
onegdaj zapadło w Wiedniu postanowienie względem 
dalszego pozostawienia gminie miasta Krakowa dzier- 
żawy opłaty akcyzowej z podwyższeniem dotychczasowej 
ceny dzierżawnej o 5%. Starania zatem czynione pod 
tym względem odniosły pożądany skutek. Missto ma 
z tej dzierżawy tę korzyść, że tą samą służbą akcy- 
zową pobiera opłatę kopytkowego, wyjąwszy opłatę mo- 
stowego, którą skarb wypuszcza dotąd jeszcze przedsię- 
biorcom. Nadto w służbie miejskiej akcyzowej znajduje 
utrzymanie znaczna liczba strażników po części żonatych, 
którzy mają sposobność zarobienia sobie na kawałek 
chleba, A przyznać im należy, że ścisłem pełnieniem 
obowiązków swoich pod dozorem i kontrolą przełożonych 
przestrzegają dobra miasta i zachowaniem się swojem 
nie dają powodu do skarg. Dyrekcya skarbowa oddała 
też służbie miejskiej pochwałę za jej postępowanie. 

— Wozoraj odbyło się w Akademii Umiejętnrści po- 
siedzenie Wydziału historyczno-filozoficznego. Sekretarz 
Dr Szujski przedstawił prace wciągu feryj nadesłane: 
Dra A. Sokołowskiego: Eiekcya czeska po Śmierci Zy- 
gmnunta Luksemburczyka; A. H, Kirkora: Pokucie 
pod względem archeologicznym, rzecz polecona przez 
Komisyę archeologiczną Akademii; Józefa Girej nęrta: 
Świat podaniowy; A. Wejnerta: O bractwach lite- 
rackich w Polsce, niemniej rękopism historyczny udzie- 
lony przez hr. Edmunda Starzeńskiego, mieszczący 
dzieje bezkrólewia po Janie III, skreślonć przez X. 
Szpota, S.J. po łacinie, w tłumaczeniu  polskiem, 
Przedstawiono także Wydsiałowi cały szereg prac p. 


pły 
odacśnych zamknięć 


auatryacko- węgierskiej. 

3, Upoważnia się wspóluego ministra skarbu, aby 
na zasadzie tych uchwał obliczył się ostatecznie 
z ministerstwami skarbu obu części monarobii.* 

— Aroyksiążę Rudolf rozpoczął na początku ro- 
ku bieżącego studya prawnicze a mianowicie uczy 
się przwa rzymskiego, historyi pm, filizofii pra- 
wa i prawa kościelnego. Dnia 8 b. m. odbył się na 
żądanie N. Pana i w jego obecności popis arcyks. 

Na popis byli za- 
p Dz Kutachker, rad- 


proszeni pp. Sohmerling, bi 
Teresianum radca dwo- 


ca dworu Keller; d 


cz jwyższe swe uznanie. Aroyks. Domicyana Mieczkowskiego, jako to: Pochwała hi- 
Rudoif d. 10b. m. do Gödölö na dłut- |storyczna Jana Sobieskiego, Opisy krasomowczo-bisto- 
szy pob: ryczne do dziejów polskich odnoszące się, Obrazy hi- 
—Ww odbyły się d. 7 b. m. wybory u-|storyczne z czasów Stanisława Leszczyńskiego , Życio+ 


rysy znakomitszych mężów i niewiast s rodziny Le- 
szczyńskich , Pochwała historyczna Stanisława Leszozyń- 
skiego , Pochwała historyczna Tadensza Kościuszki. Pracę 
te, owoc długiego życia i wytrwałej usilności, najszla- 
chetniejszą tendencyg moralną i pięknym językiem pol- 
skim odznaczające się, sposobem traktowania przedmiotu 
należą do czasów minionych, 8 do dzisiejszej metody 
badania dziejów nieprzystają: powszechną jednakże była 
opinia Wydziału, że nadawaćby się mogły jsko książki 

przeznaczone dla szerokiego koła czytelników, stokroć 
ż|lepiej, niż liczne tego rodzajn wyroby dzisiejsze tak 
znów |pod względem czystości języka, jak wartości moralnej, 

Wybór Dyrektora na miejsce é. p. Józefa Kremera 
odłożono do zjazdu członków. swyczajnych na posiedzenie 
pełne prywatne. d. 31 października. 

— Pojntrze d. 15 b. m. odprawionem będzie, jak 
corocznie, w kościele katedralnym na Zamku o godz. 1lej 
praed nabożeństwo żałobne za duszę. Naczel- 
nika Tadausza Kościuszki, jako w rocznicą śmierci 
jego. W dzień ten zwiędzanym bywa liczniej grobowiec 
Kościuszki, a obok tego groby królewskie w sklepach 
któ» | katedralnych, Osoby zwiedzające groby winny same 
przestrzegać porządku, aby nic uszkodzonem nie było, 
a w tym celu baczyć należy, iżby na raz zbyt wielka 
liczba osób nie schodziła do grobów, 

— Dla ubogiej osoby 4.6 dziećmi otrzymaliśmy od 
W.K. 3 słr., od T.T. 1 zir, X.Y, 50c., J. H. 10 c. 

— Dziś rano, gdy Józef Dasman, murarz, naprawiał 
gzyms ponad drugiem piętrem domu.pod L. 269 przy 
ulicy Sławkowskiej, rozsunęło się rusztowanie z trójkę- 
tów żelaznych niedokładnie urządzone, skutkiem czego 
murarz ów spadł na bruk i złamał prawą nogę. Odwie- 


zupełoiające delegatów do Rady państwa 
wybrani pp. Wózz, 


Turcya. 
Z Hercegowiny nadeszło w ostatnich dniach nad- 


tej chwili. Donoszono w 
kiemś nieporozumieniu 
wstańców działających w o 
jednak zaprzeczono tej wi 


słuszni wezwaniu wsu głowy po kolei w o- 
wą zdala nieznaną szczelinę, a kto tylko przes 
wy rzął, nie mógł się od cudownego widoku oder- 
wać, który się zdumiopym oczom przedstawiał; 
była to dia każdego z nas nader miła niespodzian- 
ka a wszelkie przebyte trudy i mozoły hojnie tym 
widokiem za skalistego okna ove, zostały. 
Połarmane słupy gramtowe, spadające jedne na dru- 
gie, utworzyły takie dziwne czwocokątne «kno, że 
w j'go framugę ozłowiek wdrapać i wygodnie roz- 
łożęć „ae Jak E> wspomniałem poje m 
jest zachwycającym. Nadzwyczaj szeroka 
pionowo ścięta skała obrócona do widza o ah 
dsiałona od Gerlacha wąską doliną, wa prè- 
2 oy widnokrąg. poty) zwana a: aas, 
rota poszarpans najeżoca iglicami, 
jak olbezymi grzebień. Za Żelaznemi Wrotami 
wznosi się Wysoka węgierska, czarna jak om- 
s butelka, a obok jej m nge R 
antastyoznie poszarpane i prostopadłe ścia cy, 
re patrzącego nań trwogą przejmują i zarazem 
wbrawisją w zdnmiebie. Ten przedziwny, magiczny 
ef.kt powiększa się jeszcze znacznie, jeżeli turysta 
trafił ty na czas słoneczny i pogodne niebo. Barwa 
owej siopsdiij ściany staje się naprzemian ja 
snoziela jasnosząrą. Jaż około godziny 3 po 
południu przestaje słońce oświecać strong zwróco- 


eiaa bry i jakby drga, 


Napatrzywszy si 
oczu oderwać, dm = 


m 
uroczą soen: 
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CZAS z Ozwartku 14 Października 1875. 


ziono go do szpitala Św. Łazarza, Ma on żonę i troje 
dzieci. 

— Straż policyjna przytrzymała wczoraj Katarzynę 
Kusinową z Piasków wielkich, która w. sprzeczce z bra- 
tow swoją ugodziła ją i zraniła nożem w głowę. 

— W Olszanicy ujęli wczoraj $andarmi tutejsi czło- 
wieka mieniącego się Karolem Dąbrowskim, który udająo 
komipiarza, odbywał po domach rewizyg kominów z upo- 
waźnienia niby Rady powiatowej i wyłygeł różne datki a 
przy tem obeznawał się z miejscowością. Dziwną jest 
łatwowierność, z jaką pierwszy lepszy włóczęga znajduje 
wiarę i przystęp. Gdyby komu zachciało się odgrywać 
ważniejszą nawet rolę, niewątpliwie udałoby mu się 
snadnie. W Krowodrzy aresztowali żandarmi Kazimierza 
Ziębę z Pcimia, który będąc stróżem sadów w Pękowi- 
cach, wlazł przez okno do domu Tomasza Kopytki i 
okradł go. Rzeczy skradzione odebrano. Dowódzca żan- 
darmeryi w Mogile Kołomsźnik wyśledsił i ujął spraw- 
ców kradzieży trzech krów w Czulicach i jedną z nich 
odebrał, 

—- Wozoraj umarł w Jasionew pod Rzeszowem, wła- 
ściciel tego majątku Henryk Jędrzejowics, osłonek 
Rady powiatowej, licząc lat 57, obywatel powszechnie 
poważany. Rodzina Jędrzejowiczów w całym kraju od- 
znacza się rzadkiemi . enotami obywatelskiemi, które 
rzecby można, ntrzymały jedną okolicę kraju od moral- 
neg» i materyalnego upadku. Łączność też życia oby- 
watelskiego, wyższy poziom moralny i lepszy stan ma- 
teryalny, jakim się odzhaćza Rzeszowskie w śnacznej 
części przypisać należy wpływowefnu stanowisk rodziny 


Jędrzejowiczów. Że sgonem ś.p. Henryka traci ten] EENSS=== 


zacny ród drugi filar, bo przed parą laty zmarł starszy 
brat Henryka Jan Jędrzejowicz, którego powaga i za- 
słogi, znane były w całym kraju. Henryk Jędrzejowicz 
ożeniony z Hoffmanówną, córką pułkownika Hoffmana 
zostawia jedyną córkę świeżo zamężną sa p. Kazimierzem 


em | Żeleńskim. 


— W Zabierzowie zajmtje się nanczyciel p. Myszal 
<rządzeniem straży ogniowej ochotniczej. Byłoby pożą- 
danem, aby nauczyciele po wsiach starali się z włościan 
urządzać takie straże, bo nawet w ten spośób oprócz 
ratunku w razie ognia, obudziłoby się u ludu uczncie 
miłości bliźniego i poświęcenia. 

— Władysław Milowicz właściciel dóbr w powie- 
cie Hrubieszowskim i sędzia pokoju, wracając z Karls- 
badu do Królestwa Polskiego, umarł d. 7 b. m. we 
Lwowie. 

— W opowie w Kołomyjskiem umarł d- 28 wrze- 
Śnia właściciel dóbr bar. Mikołaj Kapry, licząc lat 35. 

— Składki dotychczasowe na nagrobek w Tarnowie 
Rufina Piotrowskiego, który tak pięknie a skro- 
mnie opisał swoją ucieczkę 3 Sybiru, wyneszą dotąd 
426%, złr. Komitet zajmujący sio wystawieniem tego 
grobowca zacnego człowieka, składają pp. profesor gi- 
mnatyalny Haburs, Fr. Ważeński i kupiec tarnowski 
W. Mfldner. i 

— W dachowieństwie rzymsko-katolickiem zaszły zmia- 
ny następujące: Wikarym w Wieprzu mianowany został 
X. Walenty Mustelski. X. Jan Wirmański, wikary w An- 
drychowie, przeniesiony do Oświęcima a na jego miej- 
sce przybył X. Antoni Adamus, wikary w Dąbrowej, 
X. Franc. Białkowski otrzymał wikaryść w Uściu Sol- 
nem. Kooperatorem w Głrybowie został X. Franc. Kryst. 
X. Feliks Niżyński wikary u św. Mikołaja w Krakowie, 
przeniesiony na wikarego do Rudawy, a miejsce jego 
objął X. Adolf Piwowoński, wikary w Bobrku. Przeło- 
żoną Zgromadzenia PP. Prezentek u Św. Jana w Kra- 
kowie wybraną zoatała na dalsze lat trsy ponownie Jó- 
zofa Waligórska. x. Rafał Krajewski, pleban w Marko- 
wy, umarł d. 25 z. m.; parafig tę objął w zarząd koope- 
rator miejscowy X. Ludwik Obłoj; prawo patronatn służy 
spadkobiercom ks, Jerzego Lubomirskiego. 

—— Na wystawie obrazów w Berlinie kupiono obras 
Gierymskiego: Polowanie na jelenie za Ludwika XV, 

— Wiedeń 1380 października. ) GUS 

Walne zgromadzenie polskiego stowarzyszenia rze- 
mieślników „Siła“ za trzecię ćwierórocze 1875 r., odbę- 
dzie się w niedzielę d. 17 b. m.fo godz. 7ej wieczór 
w sali Towarzystwa na Neubau Doblergasse 6. 

— W d. 17 b.m. nastąpi w Wiednia po- 
święcenie nowo zbudowanego kościoła na przedmieściu 
Flufhaus, która dotąd żadnego nie posiadało kościoła, 
Aktu tego dopełni arcybiskup kardynał Ransoler. 

— W wiedeńskim zakładzie politechnicsnym zapisało 
się na ten rok szkolny 1169 słuchaczy zwyczajnych, 
120 nadzwyczajnych i 97 gości, tózem 1386, a tej 
liczby nie było jeszcze dotąd nigdy. Z nich uczęszcza 
755 słuchaczów do szkoły inżynierskiej, 94 do budo- 
wniczej, 141 do szkoły budowy machin, 86 do chemi- 
cznej a 93 do ogólnego oddziału. Polaków nosęszcza do 
zakładu 97. 

—— Zabójcy kapitalisty Ernego w Peszcie, Ignacy i 
Gotard Rydlowie, pochodzący z Tarnowa, ścigani 
listami gończeni, z których jeden wymienił był w Sta: 
nisławowie jedną ze zrabowanych u Ernego asygnacyj, 
ujęci zostali w Galaczu d. 10 b. m., jak o tem konsrlat 
austryacki tamże doniósł do Pesztu. 'Gotard Rydel 
w chwili gdy go ujęto, sażył trnciznę, którą miał przy 
sobie i w parę godzin umarł, Z Pesztu wysłano urzę- 
dnika do Gslaczu po drugiego Rydla. 

»— Jak donosi Weimarer Ztg, księżniczka Marya 
zaręczyła się z księciem Reuss, posłem niemieckim w Pe- 
terabn:gu. Ks. Marya jest córką pannjącego ks. Karola 
Weimarskiego i żony jego Wilhelminy, córki króla niegdyś 
Wilhelma IT Holenderskiego, siostry cesarza Aleksandra I 
i Mikołaja a liczy lat 27; książe Henryk VII Reuss 


lacob. W wyprawie tej przew 


warzy, 
e. ormeggio ty i 
rzybył 
Wróciwazy do domu bair kia 
0 niepokój; we dnie i 


ciech Ślimak, 


drugiej któż wie, czy się db cza) jeżeli we- 
smę na uwagę wielką uciążli drogi. J nie- 
poradnie było Arar przez Kósmark, 

męcząca, lubo widoki ładne, i 00 k 
większe; prócz tego i koniec 
bo w żaden sposób na przewodnika Spiżąka 


dzić się nie „ Po dłoże tach 
26. [pro al conira sasgjo, nrezcia na łam: Koniecnie 


contra 
i66 trzeba, bo może już na przysały rok, 


liczy lat 50, a pochodzi z ubocznej gałęzi linii Renssów 
na Köstritz. 

— Dzienniki piszę o niejakim Borsetzkim, zapewne 
Borzęckim, który jest obecnie jenerałem tureckim i sze- 
fem sztabu armii u Niżu, a zowie się Mustofa Dżellal 
pasza. Był on za młodu zakonnikiem dominikańskim 
w Wielkopolsce, potem przebywał w klasztorach tego 
zakonu we Lwowie i Podkamieniu a w czasie powsta- 
nia węgierskiego r. 1849 uszedł do Węgier i po upad- 
ku powstania udał się do Tarcyi, gdsie przyjąwszy islam, 
wszedł do wojska i dosłużył się stopnia jenerała ity- 
tułu paszy. 

— Spalony w Berlinie w niedzielę hotel „Kaiserhof* 
zabezpieczony był w surowym stanie na 21/, milionów 
mark, a meble jego na !/ą miliona. 

Meatr. We czwartek dnia 14 pazdziernika, poemat 
dramatyczny w 5 aktach Fryderyka Halma: Hrabia 
René (Wildfener).— Początek o godzinie 7ej, 

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół sztuk 
piękuych w biskupim pałacn przy ulicy Franciszkańskiej, 
otwarta codziennie od godziny 1lej do 4ej prócz ponie- 
dzinłku. Wstęp w niedzielę 15 centów, w dni powsze- 
dnie 30 centów. 

— Dnia 12 października pochmurno; termometr od 
6'2 doszedł do 13'6 R. Barometr szybko opada; á. 13 
października o inię Gej rano. stan jego był 322*60, 
termomótrn 7'8 Wiatr północho-wschodni. 

—— Wò czwartek duin 14 października: Śgo Kaliksta 
papieża męczennika. 


sądowe. RE 


„Buntownicy z Płużnicy przed sądem przy- 
sięgłych w Grudziądzu. | 
(W 'streszczeniu wedle Gasety Toruńskiej). 

Przez pięć dni, dnia 2go i od 4go do 6go b. m., 
zajmował się sąd przysięgłych w Giudziądzu Sprawą 
zamieszek wynikłych dnia 20 kwietnia r, b. z powodu 
zajęcia plebanii w Płużnicy (w powiecie Chełmińskim) 
oae X. Gołębiewskiepo za przyzwoleniem władz pru- 
skic 

Oskarżonych jest osób 63 płci obojga, (34 mężczyzn 
29 niewiast), między niemi X. dziekan Połomski 
z Wąbrzeźna jako intelektualny sprawca „buntu“; prócz 
p. Przyłubskiego wszyscy inni oskarżeni należą do 
klasy wytobn'czej. Długie więzienie Śledzcze wybieliło 
twarze, zżarło czerstwe rumieńce; na wielu obliczach 
widoczne ślady cierpienia. 

Sąd składają: radzca apelacyjny Bróde, radzcy 8% 
du powiatowego Nernst i Speck i sędziowie powia- 
towi Richter i Rath. 

Będziami przysięgłymi są: Badow, Kirchbach, 
Wollert, ‘Liebert; Meissner; Prange; Boi- 
mer, Riese; Hüttémann, Alberty, Ebert i 
Bohn, sami protestanci z wyjątkiem dwóch Żydów. 

Obronę prowadzą: rzecznicy z Poznania Dockhorn 
(znany z procesu Arrima) i Szuman, tudzież rzeczni- 
cy grudziądzcy Mangelsdorff, Werner, Gomli- 
cki i Schmidt, oraz dwaj reforendarynsze Schultz 
i Eichstśdt z Chełmna. 

Proturatorem jest p. Schlingmann. 

Przy stole dla reprezentantów prasy zasiada także p. 
Rex, anias nasłany przez ministerstwo do Torunia 
ku kontrolo LU Toruńskiej i agi 1- 
Sto alaninin W Pro Królowskich W tyn 
rasie fangował jako reporter władz administracyjnych a 
zarazem niektórych dzienników niemieckich. 

Sprawa, o którą chodzi, miała się jak następuje. 
Plebania w Płużnicy powierzona jest przez władzę bi- 
skupię X. Łaszewskiemu, który jednak niedługo na niej 
pobawisł, bo na mocy ustaw majowych wtrącono go do 
więzienia. X. Gołębiewski, którego charakter później po- 
znamy, czynił u władz rządowych starania, aby uzyskać 
plebanię płaźnieką, mimo że wtrącenie X. Łuszewskiego 
do więzienia nie oznacza bynsjmniej 'wakansu. Władze 
rządowe, niewiadomo, czy wprost dały mu p:zyswolenie 
na objęcie plebanii, czy też tylko nie spraeciwiły się 
takiemu zamiarowi X. Gołębiewskiego. Dnia 20 kwietnia 
przybył tedy X. Gołębiewski do Płużnicy i zsjął pie- 
banię. Ponieważ jednak sam poprzednio rozgłosił wieść 
o swojem przybyciu, przeto parafianie płnżniccy zebrani 
oczekiwali jaż przybycia jego, aby go na samym wstę- 
pie wyprosić » Płużnicy. Stangwszy przed plebanię, do- 
magali się, aby X. Gołębiewski wyszedł i rozmówił się 
z nimi w zgodzie; czego gdy intruz ten uczynić nie 
Chciał, lecz owszem szczelnie pozamykał drzwi i okna 
i wszedł do plebanii. Tu w ciasnej komórce, zamknię- 
tej na klnos, po wyważeniu drzwi zmalęśli X. Gołębiew- 
skiego drżącego ze Strachu. Na żądanie ludu, aby się 
udał wraz s nim do X. dziekana w Wąbrzeźnie celem 
wylegitymowanis się z swojego przybycia, przystał X, 
Gołębiewski; sle wychodząc z plebanii, kierował swe 
kroki nie ku Wąbrzeźnu, lecz ku folwarkowi pewnego 
Niemca, u którego przebył noc poprzednią. Skutkiem 
tego ktoś z ludu zgięty u góry kij założył X, Gołę- 
biewskiemu na szyję i skierował go w ten sposób na 
właściwą drogę, mówiąc: „Tu, panie bracie, droga do 
Wębrzęśna!* I tak liczna rzesza ludu wyprowadziła in- 
truza na szosę, chcąc zaprowadzić do samego Wąbrze- 
źna. Po drodze nie obeszło się bez wymyślań. W nader 
przykrem położeniu tem X. Gołębiewski rozpłakany u- 
roczyście przyrzekł ludowi, iż nigdy już nie wróci do 


ło w domu, czego od- 
żałować nie mogłem, bo byłby chętnie zemną po- 
= Wsięłem tedy ze sobą a. 

sakopańskich, mianowicie : Wojciecha Raja, Szymka 


a raczej ta- | Tatara, Wojciecha Kościelnego i Wojtka Gewonta. 


Dnia 20 września rano p 


y ZNANĄ na 
Wołoszyn i Robe oadli 
niedaleko szałasu 


Płużnicy, czem zadowolony lud, opuścił go na drodze 
i wrócił -do- Płużnicy, aby niezadługo przekonać się tyl- 
ko o wiarołomności intruza i jego charakterze, wilka 
w owczarni. 

Na tej to podstawie wytoczono śledztwo 0 zaburzenie 
spokoju publicznego. 

Akt oskarżenia odczytano po niemiecku i po polsku. 
Oryginał niemiecki pełen rażących niedokładności, tłó- 
maćzenie polskie bardzo mieścisło i połne germani- 
zmów. 

Z przesłuchów stwierdzono tylko to, cośmy codopiero 
opisali. Co do szczegółów, oskarżony Prayłubaki od- 
piera zarzut, jakoby on był przynaglał lud do wypę- 
dzenia G łębiewskiego, jako fałsz; a jedyny Świadek, 
który miał Świadczyć przeciw Przyłubskiemu, wikła się 
i sam z sobą stawa w sprzeczności. Jaruszewski 
przyznaję, że uciekającego Gołębiewskiego przytrzymał 
za kark krzywym kijem, ale zastawia sig pijsństwem. 
Co do gwałtów popełnionych na domu plobańskim i na 
osobie Gołębiewskiego, przyznało się,kilka mężczyzn, 
którzy także zastawiają się pijaństwem i jedna kobieta. 
Iani przyznają się tylko do biernego udziału w zbie- 
gowisku, podczas gdy wielu oskarżonych stanoweko q= 
świacdaB, iż w dniu tym wcale nie byli w Płuźniey. 
X. dziekan Połomski stanowczo odpiera zarzut, iż- 
by w kazaniach, podburzał był lud przeciw Gołębiew- 
skiemu, gdyż od trzech tygodni nie miał wcale każania 
s zebranemu dnia 19 kwietnia z Wąbrzeźnić udo 
nakazywał owszem zachować się spokójnie i ud 
tylko rady, jak parafianie płażniccy pozbawieni dusz pa- 
sterstwa, radzić sobie msją z spowiedzią wielkanocną i 
jubileuszową. 

Międry Świadkami główną rolę odgrywa: X. Gołę- 
biówski, który zeznaje, że dwie tylko osoby poznsje 
dokładnie; kołodzieja Jaruszewskiego, który przytrzymał 
go krzywym kijem, i Wyszyńskiego, który przytrzymał 
go za nos, nazywając „wielkonosem*. Na wniosek 0- 
brońcy Dackhorna odczytano opinię władzy dyecezyalnej 
o X. Grłębiewskim. W krótkim czasie był on na 12 
wika-yatach, bo z żadnym proboszczem zgodzić sig nie 
mógł; za uwiedzenie siostrzenicy jednego z probossosy 
awoirh odcierpiał karę w duchownym domu poprawy; 
mimo to miewał erotyczne stosunki s kncharkami i słu- 
żącemi, oddawał się pijaństwu; usposobienia jest kłó- 
tiwego. X. Gołębiewski, po odczytaniu nader długiego 
dokumentu tego, każe nie dziwić się swoim niemora|- 
nym postępkom, bo % konieczności musiał się stykać 
z kucharkami i służącemi. Z zeznań wszystkich innych 
świadków nie dowiędsiano się niczego wyraźnie obcią- 
żającego któregokolwiek x oskarżonych, prócz wymienio- 
nych już Jaruszewskiego i Wyszyńskiego. 

Prokuratórya przecież w wywodach swoich wyklnosa 
z pod oskarżenia dwie tylko osoby, A przeciw wazy- 
stkim innym- podtrzymuje zarzuty. „Mianowicie. -takte 
stara się dowieść, że bez rozmyślnego podburzania umy- 
słów przez X. Połomskiego, nie byłoby przyszło do sa- 
burzenia spokoju. 

Z obrońców głównie p. Dockhorn zbija wywody 
prokuratoryi, dowodząc, że było du co najwięcej. spo- 
niewięranie X. Gołębiewskiego, ale nie. było: nic z ego, 
co zarzuca prokuratorya. Co do X. Połomskiego, po- 
wiada obrońca, że. sensu nie ma w wywodsch prokusa- 
tora, czyniącego kapłanowi temu żarzuć % jego wierno- 
ści Kościcłowi. X. Połomski spełnił tylku swój 
wiązek. Za nim też przemawia. poczucie moralne , 
jednocześnie potępia X. Gołębiewskiego, jako destrtera 
s pod sztandaru, któremu wierność zaprzysiągł. Że Ind 
z X. Gołębiowskim tak a nie inaczej postąpił, wynika 
także z jego wierności, s jego własnego poęzucia do 0- 
pierania się ustawom. I nie ma w tem nic dziwnegoł; 
nieraz już w państwie bywały ustawy, którym oprzeć 
się, uważali "sobie za obowiązek inni ludzie od tych 
prostaków, mianowicie w czasie żak zwanego konfiikfu. 
Obrońca Szuman całą winę przypisuje X. Gołębie- 
wskismu, który się wdarł na plebanię jak nabywca wsi, 
który tylko kupić jej zapomniał; sam zresztą: przyznał 
się ludowi, żę pogwałcił przykazania Boskię, tem 8a- 
mem więc dał lndowi poniekąd prawo, do $akięgo z nim 
postąpienia. Wszyscy inni także obrońcy przeczą, iżby 
tu zachodziło naruszenie spokoju publicznego, i powo- 
łują się na powagi w nauce prawniczej. ; 

pm przysięgli po trzech godzinach harady n- 
znali i 


dziekana Połomskiego „niewinnym*, 
prócz niego 23 osoby jęszcza; co do reazży, uznali ich 
winnymi w rozmaitym stopniu. | 

Sąd zawyrokował : 

1) przeciw Przyłubskiemu 17/, roku więsienia 
w kaźni; „b 
a przeciw Jarnszewskiemu tak samo; 
3) przeciw czterem osobom po 6 mięsięcy wię- 
zienia ; 

4) przeciw 30 osobom po 3 miesiące. 

Jednego z uznanych wińnymi sąd uwolnił od kary, 
jako nie będącego W stanie ści I 

jedna 


poczytalno l. 
Między skazanymi jest 5 kobiet, z -których 


skazana na 6 miesięcy więzienia. 


Posiedzenie Izby handlowe - przemysłowej 
krakowskiej d. 6: października. 


Prtew.dniozył prezes Tecd Baranowski; obt- 
onych radców 14. 


mm 


bardzo trafnie, b 
o o jak on. Przyjeżdża on. tu rokrocznie po- 
wi 


s6 ich szozyty, spady, doliny, 
a powtarza og, i przeszło dwadzieścia lat. Był 


zemną na Pysznej, Czerwonym Wierchu, Koszystej 
i e pa F mda: przez Zawrat do de 


i Stas, 
Zion] á i Polski Grze- 
zkąd się rozkoszn: = 
a 


wybrał się na Kopy, nad 
pią Górę i zwiedził Maroń, 
bień. Na każdem miejscu, ) 
dok przedstawis, zwykł przedewszystkiem Ś 
Te Deum. Tu na Polskim Grzebierin 


gudownie uzdrawiej 


i | lbrzymią i dziką człowiek nabie- 
gry kg Jdówieża. 


~ai 


Gdy poprzednio zwołane posiedzenie q wrześniu 
od 39 mie mogło, z powodu święta izraelickiego, 
na porządek dzienny weszły przedmicty poprze- 
Dla arfleu Kenon) dyr | 

` 1). Na za e krajowej dyrekcyi pocztowej, 00 
do petycyi mieszkańców Ksinizik to założenie 
tamże filii urzędu pocztowego, i co do kwestyi za- 
łożenia takowej w samem mieście; uchwalono 
powiedzieć: że dla uniknienia natłoku, sprawiane- 
go ciżbą ludności kazimierskiej podczas godzin 
ekspedycyjcych w głównym urzędzie pocztowym 
eżałoby rzeczywiście założyć filię lub ekspozy- 
turę na Ksźmierzu, w okolicy ratusza lub ulicy 
głównej Krakowskiej, miejską filię zaś bądź w sa- 
mym r;nku, bądź też przy ulicy szewskiej lub pla- 
cu Szorepańskim; dla. dogodności przedmieścia 
Piasku, coraz bardziej się zaludniejącego i nowej 

zielnicy miasta, która 83 mędzy Kleparzem a 

kiem. tworzy, 

2) Skutkiem odezwy Sgdu obwodowego w Tar- 
nowie i na stawienie tamecznych członków 
ułożono tarno kandydatów, ne asesorstwo handlo- 
we, przy tym sądzie wakujące, z protokółowanych są- 
downie kupców tarnowskich. 

3) Projekt ustawy, mającej zapobieds fałezowa- 
niu win lub podrabianiu napojów, do wina podo- 

j udzielony śobie do opinii przez minister- 
fwo rolnictwa, za pośrednictwem namiestniotwa, 


rozbierano w szczegółowej dyskusyi. zasiągni 
ciu zdania, pe A p. B. Sodo 
chemii, przy oma wyższo-realnej 


Zi ę wogóle na projekt ustawy, m 
wobec $$ 403 i 405 kodeksu karnego Hat 


; à a Goraj 
nadużyciom, przy fabrykacyi win sztucznych prak- 
: Gide z tem wszakże wyróżnieniem: aby u- 
wa przestrzegała tylko stosowanie się do prze- 
pisów sanitarno policyjnych i przemysłowych; bez 
tamowania swobody handlu i dozwolonych sposo- 
bów uszlachetniania lub chowu wina; ni 
cego w niczem zdrowiu konsumentów. 

Gdy projekt ustawy mieści warunek, aby fabry- 
ki lub handle sztucznych win uwidoczniały tę oko. 
liczność na napisach swoich; gdy nadto sanitarno- 
policyjne rewizye możliwym nadużyciom zapobiedz 
winny, członek Rozenthal wnosi poprawkę: aby 
takie rewizye odbywały się nie tylko w fabrykach 
lub aa win znik ale i | e wi- 
na na ne oBzone 8 o sprzedaży, NA co 
rzetelne p mych mogą iydkiwnć. Wnioski po- 
przednie przyjęto. 

(4) Towarzystwo ubezpieczeń w Dreg 
nie nadsyłejąc statuta swoje, oo do ubezpieczania 
kig, w wypśdkach uszkodzeń na ciele poniesionych 


w podróży (koleją żelazną), zwraca uwagę na | po 


ści ztąd wynikające, że razem z kupnem bi- 
letu jazdy zaatekurownó się można na wypadek 
jakiegokolwiek nieszczęścia w podróży zdarzyć się 
mogącego; upraszając o rozpowszechnienie 
ródzeju ubezpieczeń i polecenie go zarządom ko- 
lei, lub inspekcyi jeneralnej, iżby marki asekura. 
cyjne przy kasach kolejowych równccześnie s bile- 
tami jazdy sprzedawane były, według taryfy bar- 
dzo niskiej i przystępnej; odnoszącej się do ka- 
żdorazowej jazdy. Propozycyę tę uchwalono po- 
przeć, jako rzecz - 
= 05) Prelimińerz I by na rok 1876 przyjęto we- 
dług, wniosków referenta posła Mendelsburga, 
ozłonka Izby; w pozycyach przeszłorocznych regu- 
lując jedynie gaże urzędników Izby, przy uniesie- 
niu dodatków drożyzny i wyznaczeniu w ich mi. 
soe dodatków gr tea” Prevumeratę dzienni- 
ków fachowych i krajowych uchwalono ograniczyć 
do mięzbędnej potrzeby, dla wysterosenią szcsu- 
płemi funduszami Izby; i kwotą obecnie prelimi. 
„NOWBLĄ. 

6) Na wniosek naglącej ozłonka Juliusza 
Epsteina, aby wobec upornego wzbraniania się 
kolei Karola Ludwika, uwzględnienia słusznych do 
magań się Krakowa, co do zniżenia dlań taryf 
dowozowych zboża, złożono komisyg ankietowę, 
któraby przygotowała. petycyg do Rudy państwa, 
żądającą paw wez od m pi i ky 
nującego. kolej cyjską; po szej d 
w której brali udział: prezes i wicopreses Izby, 
udrie ovtonkowie: Tarasiewicz, Mendels- 
burg, Haber i Ringelsheim, uchwalono nie 
jąc temu, oo Izba kupiecka ze swej stro- 
ny uczynić za właściwe uzna zająć się ankietą, do 

"weszli z handlarzy zboża pp. Fr4>kel, 

Kronengoid, bracia Soblesioger, a z grona Izby 
członkowie: Gastaw Baruch i Epstein Juliusz, £ 
w razie potrzeby członkowie z Tarnowa Hermann 
Merz i Ringelheim, tudzież inni biegli lub świado- 
mi 'rzęczy, których komisya ankietowa przyzwać 3% 

we uzna. 

7) Gdy skutkiem przeobrażenia akademii techci- 
"Qanej w Krakowie -kursa handlowe w tymże zakła- 
dzie dawane, w ostatnim roku szkoluym 84 uczniów 
liczące, zupełnie odpaść mają, Izba handlowa u- 
chwala jednomyślnie podnieść dawniejsze zabiegi 
woje, © utworzenie wyższej szkoły baudlowej, 
z stbwencyi i na zkcye założyć się mejącej; 
czemu podjęte już rokowaia na żądanie w Radnie 
miejskiej w ewoim czasie wyrażone w zawieszeniu 
pozostawiła, dla uniknieria bezżasadnego pozoru, 


Kurs pieniędzy i papierów publ. 

(notowany przez Izbę handlową krakowską). 
= Kraków 13 Października. 

u ier. rosyjski . . . (za 1 sztukę) | 151 1 
Rubel 4 obrączko Z Li 1 b6 1 
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Dukat holenderski ważny |. z ARK 526 | 5 
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zastawne i obligi 


jowa galio. (za 100 zÈ. w. a. 


py Zayęim ini 
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5Y/ list, zast. g.z. kr. z. w Krakowie, zwrotn 
za 36 lat, srebrem za 100 zł. w. a. 
RORPĘEG==" | 7 kr. z. w Krakowie, zwrotne 
za 36 lat, banknotami za 100 zł: w. a. 
6% list. zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrotne 
za 18 lat banknotami za 100 zł. w. a. 


obliczającego się każdo- 
terminu płatności. 


ieżącego kuponu, 
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4% listy zastawne król. Pol. ger. I. (za 100r.)|-2 
4% zastawne król. Pol. ser. Il (za100 r. 
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Akcye kolejowe i bankowe: 
Akcję kolei Karola Ludwika po złr. 200 


» Dig eny RZE 
» we Lwowie „ 
„ banka dla Han, i P, w Erak. s wpł.80xż.)1 


jakoby utworzenie wyższej szkoły handlowej w Kra- 
kowie mogło a bolo zakładeStchalogca 


go w Krakowie, którego zwinięcie i brażenie 
na wyższą szkołę przemysłową w ostatnich 
czasach uchwalił. iż; 

szkoły ewentualnie 


Do komisyj sprawą wyższej 
ekademii handlowej x naé się mającej, wybrano 
członków: Gatza, Mendelsburga i Tarasie- 
wicza przy wapółdzisłaniu biura ; z wolnością do- 
brania sobie innyóh członków lub zaproszenia osób 
iateresowanych. 

8) Podanie Ludwika Sterna, wyświecające da- 
mniejszy stosunek jego do firmy „Mackean et 
Qomp.* na mocy kontraktu z nią zawartego, do- 
wody ih myk! umowy i odzyskania możno- 
ści założenia w owie na własne imię ajentury 
sprowadzanych maszyn rolniczych, Izba przyjmuje 
do wiadomości, skutkiem wniesionej prośby petan- 
ta, przgnącego, aby na wypadek zapytńniz o niego, 
prawdziwy stan rzeczy był Izbie lub stronom wia- 
domy. Alegata podania wolno proszącemu wedłog 
uchwały, z aktów Izby podnieść, lub w kopiach 
wierzytelnych przy prośbie zostawić. 

9) Przedstawionych sobie przez inspektorat gór- 
niczy hrabstwa Tenczyńskiego kandydatów na aty- 
pendya rządowe celem wydoskonalenia sig w wy- 
robach z glinki ogoiotrwałej, w fabrykach zagra- 
aicznych, uchwalono przedstawić ministerstwa han- 
dlu, NU nadejściu zalegającej jeszcze odpowiedzi 
z Kalwaryi, oo do szkoły i modelarni tamże za- 
łożyć się mającej — i po nadejścin zapowiedziane- 
go podania 3go kandydata z Mirowa. 

10) Reskrypt ministerstwa co do Bubwencyi wy: 
dawnictwa książek wykładowych w zawodzie prze- 
mysłowym przyjęto tymczasowo do wiadomości, aż 
do rozwinięcia się szkół przemysłowych i zawodo- 
wych w okręgu Isby krakowskiej 
Na tam posiedzenie skończono o godzinie 8!/, 
wieczorem. 


Feszt 11g0 października. (Targ sbożowy). 

Dowóz pszenicą mały, in-nych produktów obrót mały, 
jęczmienia cena stała. 

Płacono za pszenicę na-8) funtów po 4'30 do 4:40, 
na 87 aa p -i do 5:35 za 100 funt. cłowych; 

po 3'— do 3'10.sa.80 f; jęczmień po 2:65 do 

WA Z ołant; oia ECK 340 sa 50 f., Ki 
kurudzę po 3*10 do 3*30 za 85 f., proso po 2:30 do 
3:40 za 85 f., olej po 31°50 złr., spirytus po 36°50 złr. 
Wrecław ligo. października. 
Płscono za pszenicę w miejsca na 200 fantów cłowych 
21-80 mark; żyto na 200 f. ct. po 16'80.m.; owies 
na 300 f. cł. po 17:60; rzepak na 200 f. brutto po 
28:— mark; olej po 60*— m.; spirytus na 100 Trall. 
w miejscu po 44:00 mark, na listopad i grudzień po 
45:50 mark. ; 


Bochnia 11 października. Pszenica 4-50, żyto 3-75, 
jęczmień 325, owies 2*—; groch 5*50, bób 4—, 
ziemniaki 1'—, Biano- 1*40, konicz 1°50, słoma 1—, 
funt masła —'50. 

Rzeszów 11 października. Pszenica 4'25, żyto 3:25, 
jęczmień 3:—, owies 2*—, groch 5:50, fasola | 5°50, 
siano 1°50, słoma 1'20, drzewo twařde 12*—, mięk- 
kie 7:50, funt mięsa —.20. 

Biala 11 października, Pszenica 5—, żyto3'55, ję- 

$ dza 5*—, z: 


bób 5-20, soczewica 9-—-, progo 7*—, 
ziemniaki 1-20, siano 1*80, ko 
drz wo twarde 9*—, miękie 6:50, koniczyna 30—, 
funt mięsa . 25° 1/3 z%A 


Przyjechali do Krakowa od 12do 13g0 października. 
HOTEL KRAKOWSKI: Kazimierz Wójtko z Tam- 
bowa, Karol Reczyński se Lwowa, Augustyn Rokicki 
wł. d. z Rosyi. Aloixy Niemec ob. z Głogowa, Edward 
Janczewski ze Lwowa, Władysław Bielański z zaim 
Władysław Gubrynowics, Juliusz Reisa i Karol Wi 
ze Lwowa. ` ; 
HOTEL pod RÓŻĄ: Julian Zaleski z Paryża, Ja- 
kób Budziszewski s Warszawy, Ginsbęrg ób, z Granicy, 
A. Hahicki właś, dóbr. 2 Galicyi, Michał Struszkiewicz 
z Mszany, Adolf Miinzer z Granicy, Józef Adler wł. d. 
z0 Lwowa, J. Janotkowski z Rosyi, Leon Lange ob. zę 
Lwowa, J. ORłowski ze Lwowa, Wł. Ciszewski wł. d. 
z Kongresówki, Józef Schlóg! porucznik z Tarnowa, A. 
Mólier pułkownik ze Lwowa, Roman Kacieński wł. d. 
z Bentkonic, Dr Zbigniew Kniaziałacki z Bohatyna, 
X. Władysław Wenzek £ Poznańskiego, Stadnik oby w. 
z Grojca, 


M. Kohn z Pesztu, J. Lindert z Lipnika, L. Oestrei- 
cher z Wiednia, H. Machalski ze Lwowa, J. Pohl ob, 
z Warszawy, Domicela Nenyczkowa z synem z Tarno- 
wa, X. Henryk Skrzyński z Rzeszowa, Joanna Hebdowa 
wł. dóbr z Dąbrowy, Jan Pitschmann s Wiednia , Otto 


ku |Peter z Magdeburga, Ignacy Jasiński z Kougresówki, 
Andrzejewski z Igołomii, Z. Oestreicher z Wiednia, Ju- 
liusz Rotter z Galicji, Onufry Ambrosiewicz właś. dóbr 
z Łancuta, Christian Porensen kupiec z Wrocławia, Ka- 


Losy krajowe. 
y miasta Krakowa . . 
Losy m. Stanisławowa 
Wiedeń 12 Październ. 
5%, zjed. dług pańs. bank. 
„ » „ U) srebr. 
„ Oblig. ind. niż. Austr. 
A czeskie 
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f położenie jest takie, że stosunki dy 
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Banku narod, auateyac. e 
akładu wego HR 


CZAS z Czwartku 14 Października 1875. 


rol Merkel kupiec z Hamburga, 8. Friedlsender kupiec | Krakowa; trzy raty w tej samej i 
z Wrocławia, E. Januszek fabrykant ze Śliwic, Józef | chwalono i wy ai 
dy chodźi jaż o wykończenie robót, d 


Edler de Kiichler sekretarz mi y z Wiednia, 
August Nagele, z Wiednia, Józef Czajkowski z Mołdawy, 
Alex. Zborowski, starosta z Mysłowic; Walery Mikulicz, 
akademik ze Lwówa; Paweł Klominek, doktór z Jasła; 
Antoni Mloch, kópiec  Littawy; Jan Seferowicz, urz. 
s Wiednia; Ludwik Apol- Niklewicz, aptek. z Poznania ; 
J, Frank rządca dóbr z Dębia, Łukasz Dobrzański ze 
Skalmierza, Michał Paluch ze Lwowa, Józef Zaufel ze 
Lwowa, Adam Gorayski z Wołynia, X. D. Raszkie z 
Rumunii, Robert Frenzel z Latny. 


NADESŁANE. (2582) 


AWIE SZUBERT, fotograf w Krakowie 
ul. Krupnicza Nr. 13, odznaczony pierwszym 
medalem zasługi na Wystawie Wiedeńskiej 
w r; 1878, portretuje codzień bez względu 
na pogodę tak w zwyczajnem, jak rembrand- 
towskiem oświetleniu. Na żądanie, fotografie 
mogą być kolorowanie olejnemi lub wodnemi 
farbami. Fotografie z obrazów: Sara Matejki, 
Cynka, Gryglewskiego, Jabłońskiego, Kose 
saka, Kotsisa, są w Zakładzie do nabycia. 


RZEG 


Dspesse telsgrafńczne. 


Paryż 11 grudnia. Jak Journal des Debata 
donosi, rząd przystępuje na mocy dawnej uchwały 
zgromadzenia: narodowego do utworzenia armii ter- 
tytoryalnej (landwery), do której wchodzą wszyscy 
zdolni do noszenia broni, urodzeni od r. 1832 do 
1846 (około 1.200.000 ludzi), Armia terrytorysloa 
podzielcną będzie na 145 pułków piechoty, których 
kadry msją być utrzymywane w komplecie nawet 
podczas pokoju. 

Mkzym 11 paźdz. Pełnomocnik włoski, profe- 
gor Luzzatti, przybędzie d. 15%bm. do Wiedaia 
z powoda rokowań nad traktatem handlowym a 31go 
bm. do Paryżs. 

Bizyim 11 paźdz. Jak donogzą z Como, cesarz 
Niemiecki w towarzystwie królą Włoskiego i obu- 
stronnych orszaków zwiedzi jezioro Como d. 22 bm. 

Londyn 12 października. Książe Walii od- 
j wozoraj wi do Dowru, skąd uda się w 
drogą do Iadyj. Odprowadziji go żona oraz ksią- 
żęta Edynburaki i Connaught, — Morning Post do- 
nosi, że Holandya wysyła pięć okrętów wojennych 
na morze Karaibskie. 

Miadryt 11 października. Karliści trzy- 
mali pociąg idący Z ssy do Birsta. i u- 
prowadzili pięciu podróżnych, 

Perpignan '1 peździernika. 
byè ze synem do Fraroyi i udaje 
caryi. Karliści w Katalonii zupełnie są zdezorgą- 
nizowani. 


Saballs przy- 


11 paźdz. Na dzisiejszem posiedzeniu 
izby niższej mivister spraw zagranicznych interpe 
lowany przez deputowanego van de Putte, przed- 
stawił historyczny przebieg zatargów z Venezuelą. 
Potwierdził on, że poseł Venezneli Rajaz odjechał, 
gdyż rząd holenderski nie Chciał cofagé żąd 

go o otwarcie napowrót dwóch w. Obecne 
le; nie jest pokójąceta, alo 
przerwane ; est ono n À : 
pęd dość: trudnem, nakazujące, działać roztro- 
pnie. Rorprawy nad interpelacyą zostały odroczone, 
Szangał 11 paźdz: Garta Pekińóka zwa 
dekret nakazojący, aby z cudzosiemoami 0 
dzono się w Chinach z należog względnością. 
Wszelako żądania posła angielskiego Wade, mia- 
aowicie 00 do ukazania zabójców M o, je 
=p nie zostały wę | [mein py- 
między Auglig 2 Chinami zdaję wię 


DOZ ni 
Dzienniki lwowskie donoszą, że komitet oen- 


iotwa br. 
teld wybiera się 
on zwiedsió kolejno 2 N 
objeżdżał. latem xachodpie prowinoye, 8. obecnie 
wybiera się do Szlącka, Galicyi i Bukowiny. 

eden z korespondentów n 
zwracał 


j na prze w razie głosowania wspólnego. 
Wczoraj dalo to uczuć dość wybitnie, albo- 
wiem delegącya austryacka uchwaliła 8*/, milio- 
Sat PRO. wę lut. popezednio Ap ego dy- 

i. yliła sig już poprzednio ć - 
dania . delegacya węgierska, nie było już więc 0o 
rozprawiać, lecz tylko uchwalić —i tak też zrobiła 
delegncya, a raczej jej większość niemiecka. Nato- 
misst odmówiono 200,000 złr. na oszańcowanie 


1875 t otr, 
ny ~ 7 
póla. c. Ferd. 100złr. mk. 


rządowej fr. a. . . 
zachod. c. Elżbiety |. 
Południowej . . . . 
Galicyjskiej . . . . 
A Czerniowieckiej. . 


KW srebr. ło za 100. 
Lwowsko-Czerniow. > 


AIfoldsko-Fiumańskiej | 
Koszycko-Bo x 
Siedmiogr 


mawia £ądane 
wskii Dr Smolka przemawiali za zezwoleniem, 
podaosrgc argumenta ak ze względów strategi- 
cznych i politycznych 

jednak nie pomogło: uchwalozo wykreślenie. Dale- 
gicya węgierska nie powzięła jestcze W tej mierze 


ania | wanych wedł 


100złr.w.a.| 94 


wysokości już u- 
racie, > 
Yal 


dano; teraz przy, 
danej sumy, Delegaci nasi Dr 


„jak ekonomicznych, Nic to 


uchwały, niemożna więc. jeszcze wiedzieć, CZJ 
przyjdzie co do tego punktu do głosowania wspo. 
dego, lob czy może na drodze nuncyj sprawa za- 
łatwioną zostanie. 

Dalegacya węgierska odbyła wczoraj także po- 
siedzenie, na którem zajmowano się tylko zamknię- 
Wy ka odbył dr 

Czechao a się wożora uga serya 
«yb>rów uzupełniających do Rady Państwa , mia- 
nowicie w Pradze i ianych miastach. Starcczesi 
we wszystkich szesnastu okręgach postawili śwoich 
kandydatów ; Młodoczesi tylko w niektórych, 0-ile 
się jednak zdaje, & nawet twierdzić możaa ż pë- 
wnością, Ci ostatni. nie mają zupełnie żadnych wi- 
doków ży irak tt, przy wyborach, W Pradze 
ogostawili i jako kandydatów Riegera i 
Klaudego; Młodoczówi nikogo ze swej strony, a 
Niemcy dyrektora Kasy Oszożędności Dra Worow- 
kę i adwokata Dra Unterwegera: 

Wypadek opisany w liście naszego korespónden- 
ta wołyńskiego jest tak okropny, iż możnaby go 
goozytać za zmyślenie, gdyby tylko z jeduśgo po- 
chodził źródła. Wspomina j o nim także z ust 
podróżnego Gazeta Toruńska w krótkiej wprawdzie 
wzmiance, ale w tym samym charakterze, co list 
nasz wołyński 

Pisma niemisokie roznosrą pogłoskę wyjętę z 
Aziennika włoskiego Nazione, wedle której Ojciec 
Święty zamierza jakoby skorzystać z obecności ce: 
sarza Niemieckiego na ziemi włoskiej, aby pokusić 
się po raz ostatni o wyjednanie u niego zmiany w 
berlińskiej polityce kościelnej. W tym celu aroybi- 
akup medyolsński ma prosić Cesarza o posłuchanie 
i wręczyć mu pismo pap'eikie; zresztą zać ma ar- 
sybiskup trzymać się zdala od wszelkich na cześć 
Cesarza uroczystości medyolańskich. Jeśli je pogło- 
akọ o prośbie X. prymasa-kardynała do Cesarza w 
sprawie ułaskawienia nazwaliśmy bezmyślną, choć 
podała ją Voce della Verità, a więc pismo rieco 
więcej zasługujące na wiarę niż Nazione, to nie po- 
trzeba nam już pewnie dodawać, co o niniejszej 
aqdrimy pogłosce, zwłaszozs, że i niemieckie dzie1- 
aiki- zastrzegają się przeciw odpowiedzialności. Sa- 
ma uwaga, którą Nazione dodaje do tej pogłoski, 
zdejs się piętnować ją jako wymysł złośliwy; bo 
Nazione z góry się zabezpiecza przeciw zaprzecz+- 
niom, powiadając, że skrajno-klerykalne stronnictwo 
w Watykanie porusza wszelkie sprężyny, aby od 
wieść Papieża od zamiaru, którymby naraził się 
tylko na nowe upokorzenie. 

Monitor potwierdza pogłoskę o odwołaniu z Lug- 
dunu prefekta Ducros; którego ma zastąpić pre- 
fekt wersalski Limbourg. Oprócz tego wielka ilość 
prefektów ma być przeniesioną na inne posady, 

Mowa, którą miał Jules Simon, niegdyś mini. 
ster oświaty, w Cette, skupia się w trzech Życze- 
nisob, które mają być hasłem lewicy w tój chwili: 
1) wybó: burmistrzów przez rady  mubicypalce, 
2) zniesienie stanu oblężania, i 3) wybór deputo: 
list departamentowych. Ależ przed 
dwoma z okładem laty, kiedy Simon był ministrem 
pod Tbiergem, programem Ówczesnego rządu było 
właśnie mianowanie burmistrzów przez rząd, utrzy- 
manie stanu oblężenia i wybory okręgami. Co tu 
we Francyi rozprawiać o zasadach, kiedy każdy 
rząd stara sig, aby wszystko czło z jego remie- 
nis a najmniój opierało się na wolności! Przypo- 
pomina to Simonowi -Constitutionnel 


przynajmniej w tych czasach, 
on pierw » 


szym. Rząd austryacki 
przed kilkudziesięciu laty swój 


ry. 
prywa! 
hę Ay» nie 
nieśli kapitaliści tureccy, a co 


Ostatnie doposze telegraficzne „zast: 


Wiedeń 23 października. W de z. Ra- 
dy państwa cdbywała się narada nuncyów. Dolega- 
cya obstawała przy dawniejszej uchwale pod wzglę- 


utrzymane. W 
lono na działa nadbrzeżne w Poli 120,000 złr., na 


w zagranicznych, tudzież oo do tytułu VI, VII 
VIII wydatzów zwyczajnych budżetu wojny. Ty- 
tuły 9, 21 i 22 w pierwotnem brzmieniu zostały 
wydatknch nadzwyczajnych uchwa- 


s 
i 


warownię d pod Komarnem 100 000 zł:., n8- 
tomiast dawnriejsza cyfra dla iustytutu geogr. ficz- 
nego utrzymaną śóoiaka. Zamknięcie rachunków £ 
r. 1873 zostało ratyfikowanem, wyjąwszy pozycyę 
100,000 złr. na warownię w Pezemyślu, którą de- 
legacya odrzuciła.. Przekroczenia budżetowe w ty- 


kule „Pogranicze wojskowe* otrzymały absolutorium. 
Nastęjnie rozbierano petycye i rezolucye. Przysie 


posiedzenie iutro. 

Wiedeń i3 peźdriernika (pryw.). Cala pra- 
sa liberalna pochwaia ostre wyrażenia delegatów 
węgierskich, osobliwie dzwniejszego prezesa mist- 
strów Szlayego, przeciw rzekroczeniom przez 
delegacyę prelimiosrza Ściśle ozityczonege ze stro- 
ay ministra wojny, jakoteż przypomnienie odpo- 
wiedzialności miniętra, a nawet zagrożecie po pro- 
stu odmową absolutorium na przyszłość w razie 
niensprawiedliwionych przekroczeń budżetu, 

Mzyma 13 października, Według Osservatore 
Romano żmyślonem jest doniesienie dzienników, 
‚akoby Papież zamierzał podczas pobytu oossrza 
Niemieckiego w Medyclanie, wystosować do niego 
pismo. (wspominamy o tem powyżej Red.) 

13 października. Wczoraj podczas wy- 
borów do Rady Państwa z grupy misst pojawiła 
się w przecięciu zaledwie połowa RATA 
wyborców. Wszędzie wybrano kandy tów staro- 
czeskiej partyj; nawet Juliusz Gregr w okręgu 
wyberczywi Bzlan upadł wobec kaudydata staro- 
czeskiego Milde. Kandydaci stronnictwa wierzo- 
konstytucyjnego uzyskali po większej części dość 
znaczną liczbę głosów, Jecz pozostali w muiej- 

Miedyelan 12 października. Program uro- 
czystośii s powodu pobytu Cesarza Niemieckiego, 
ułożony jest jak następuje: Daia 18 b.m- uroczy- 
ste przyjęcie, obiad familijny, iluminacya katedry; 
19go wielki wojsk, przyjęcie w rezyden- 
oyi oesarskiej, <obi owy, oświetlenie placów ż 
pałaców, teatr galowy; 20go polowanie w M :mza, 
a wisczór teatr; 21go obejrzenie miasta i jego 0- 
sobliwości, bal dworeki; Ż2g0 przejażdżka po je- 
ziorze Como, a wieczór odjazd. 

Turyn 12 października, Dziś nastąpiło otwar- 
cie trzeciego kongress międ: owego dla zna- 
osenia przędzy. edzenie zagaił prezes honoro- 
wy, mininister handlu Finali; książę Aosta i ka. 
Carignan byli obecni przy otwarciu. Prezesem wy- 
brany „Gustaw Packer. z Wiednia; wiceprezesami 
Cantoni z Medyolanu, Lassagno £ Turynu, Mó!- 
lendorf z Verviers i Grotke z Berlina. 

Madryt 12 października. Gaceta dozosi, że 
562 Karlistów, którzy nie mogli spełnić rozkazu 
Don Catlosa, aby przeprawili się do Nawarry, We- 
szło na ziemię francuską. 

Belgrad 12 października, Otrzymano tu wia- 
domość, że Tarcy znowu narustyli granicę ser 
w powiecie Użyckim nad Driaą i przy tój sposa- 
bności upalili strażnicę kordonową serbską. 

Ateny 12 październiks. Podczas sprawdzania 
wyboru deputowanego Grivas; opa upierała 
się przy wyznaczenia komisyi śledczej, co spowo- 
dowało. Trikupisa do podania się do dymisyi. 
Przyrzekł on zdać sprawę z położenia obecnego i 

tymczasowo przy władzy aż do ukonsty- 
tuowania sig izby. 


Kursa. Wiedeń 13 października godz 7 m.22 
po poł. Renta papierowa 7005 — Renta srebrna 
7405,—— Losy z r. 186011175 — Akoye Banse 
Narod. 924.— Akcye kredytowe 208'10 — Jamdy: 
112:35. — Srebro 102'45. — Napoleony 8'97— 
Lombardy|107*25 — Losy z r. 1864 15425 — Akcye 
kolei! Karola Ludwika 21375. Akoye Lwowsko- 


est | Ozerniowieckiej 138 75. — Akoye kolei węg. półn. 


46 — 


wschod. 11625 — Akcye k 
. galicpj- 


kolei - 
Okdięscye Aran 


wągier 


frank. i 
usłyszy w Europie krzyku, który pod- 5%. Akoye franko-austr. rs na Tal. 167 25. — 


REDAKTOR ` ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
ANTONI EŁOBUKOWSKI. 
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Pooiągi na kolejach żelaznych. 


ODCHODZĄ Z KRAKOWA: 


Do Lwowa: lokalny : 
Kraków odjazd: 6.44 rano 


ieszny: mieszamy: 


osobowy : s U 
10.52 rano 9.24 wiecz. 10.58 wiecz, 


dem nadwyżek z opłat cłowych, a przystąpiła do | Zwów przyjazd: 85 wiecz. 945 wiecz.5.so rano 10.55 rano. 
uchwsł delegacyi węgierskiej, oo się tyczy budżetu | Do Wieliczki: Kraków odjazd: 11.49 w poł. 10.9 wiecz. 


130 | De Wiednia: osobowy: 
> Kraków 


©! " €Mgiea 


s4 pol Rubel srebrny rosyjski . 
„ papierowy . .-- : 
alar ski 


8581 SSSSREŃ 


140 25 
244 — 
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-= 
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80 
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50 


——— | Z Wieliezki: Wieliczka odjazd: 7.24 rano 


Wieliczka przyjazd: 12.28 popoł. 11.58 wiecz. 
AR 
po > 

9 po południu. 


pofpiesrny: mieszany: : 
7.52 rano 10.18 rano 3.27 pop. 
i 3.85 rano 4.51 rano, 


p LJ 


odjazd: 6.7 rane 


Do Warszawy: rano o g. 8 m. 22 idzie do Grey 
L., IL i IL. klasa, z Granicy zaś do. Warszawy tylko L iTi. 
klasa: Jadąc wiedeńskim osobo vagin og. 3m.27 
Pozew, jedzie się do Trzebini a, Å. i [IL kl.), z Trzebini 
zaś idzie pośp. pociąg wprost do Warszawy, ale tylko Ii IIkl. 


„PRZYCHODZĄ DO KRAKOWA: 
Ze wows: osobowy: lokalny: miessany: ‘piessny: 
Lwów odjazd: 5 rano 6.35 rano 5.5 wiecz. fa wiecz. 
Kraków przyjazd: 2.417 pop. 8.8 Wiecz. 5.28 rano 7.17 rano. 
5.34 po poł. 


Kraków przyjazd: 7.56 rano 6.9 po poł. 
do Wiekicski we wtorek, środę i sobotę. 
o godz. 8 min. 9 po południu. 

o godz, 4 min, 4 po południu. 
Z Wiednia: osobowy: pośpi : mieszamy: | osobowy: 
Wiedeń odjazd: 746 rano Koh rano 4.46 wiecz. 8.16 wiecz, 
Kraków przyjazd: 9.43 wiecz. 8.52 wiee.11.22 przedp. 10.12 rano. 
Z Frust0 g. 3 m. 26 po poł. i o godz. 6 m. 7 wiecz. mieszany, 
Z Warszawy: 1012 rano'osobowj; 6.1 wiecz. mieszany, 


[BE Godziny przybycia i odjazdu pociągów ebliczone 


= fret ug írednipgo qzasu miejscowego. 


— 4 sooAlR4 
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A 


3 bikacyami i w takowym handel towa- 


ł à 
> Nata w) 


4 i | e CZAS x Ozwartku 14 Października 1875: . 


OGŁOSZENIE. „ Nowości! "Kasy ogniotrwałe EE pwodi nagiego MIE: 


do nabycia we wszystkich znaczniejszych z najsłynniejszój fabryki ; 


W Zakładzie Ś. Józefa 


dla esieroconych chłopców 


Tizielam nauki fechtinku 


w domu przy ulicy Szpitalnój Nr. 385 


Niniejszem mam zaszczyt zawiado- księgarniach polskich: est lszo piętro przy ulicy| w Krakowie ulidai Karmelickal 141, foa II. piętrze od frontu, oraz giwnas 
mić Ramową Publiczność, że Handel | Delsol. Zasady kodeksu cy: F.Wertheimaisp.w Wiedniu Grodzkiej L. 60 do pódna- | nabyć możia prawdziwych z Harlemu (Ho- POWO e ja rybi kwa 
mój towarów korzennych, aptecznych Teega 8, fo 3. to ai b . 80 gr. — utrzymuje, na składzie ęcia.— Wiadomość w han-| Jandyi) cebulek kwiatowych po cenie: | ou od godziny L26j.do 1ój. (2497-2-2) 
i win pod firmą „J. N. Walter“ 2 os ość jaz o. ua, po- 6,0 VW. DWORSKI |du galanteryjnym J. Z ap latal-|Hiacyntów pełnych lub pojedynczych sztu- Michał Starzewski. 
od roku 1804 egzystujący, z dniem 16| Musset. Co się podoba diis: 7 j w Eràkowi kie Rynku. (2521-4) ka od 10 do 30 cent., 

Października 1875 r. zamykam. wczętom. |. poł ja: a OWI : PU seda, EAEE połnych lub pojedym- | w MAGĄZYNIE NOWÓŚCI 

Wszystkie moje towary nabył p. Joz | Wuj Damiazy, powiastka. . „ 2 „ — ne TES E NE mihak A a s AR x : 
Pinger dar osci Pea zanikł, zai histor. „ - = Dr, $chwaigera WI SS c ar oline Po è perme ati Ani „pełnych lab, p pojedyn Leona Felntucha 

8 ; ynski. Pos KAL ACE .3- 
wraz z wszystkiemi doń należącemi u-| Kamiński. O prostytuzyi; Wy ciąg r oślinny p poeóa ssaka: 10 cant (2321-5 6) znajdzie umiesżczenie 


pe w różnych kolorach 10 szt. 15 c., 
Professeur de moi et de littórature ana (0 iih (5 cech 
e raal Również szczepów owocowych 3 i 4 le- 


II. wydanie. . . z 


Crose, Córka Mirabeau, pow. t 5 m leczy za poręczeniem gruntownie nawet 
2 


rów korzennych, aptecznych i win pod czaje: zołobikukoicń qzkie w prze- 


Pietraszewski. O pasoży- 


swoją własną firmą nadal prowadzić h kach , 

i ; kea N tach w ciele ludzkiem . . „ „ —|ciągu 4 tygodni, wszelkie inne chóroby|a 1”honneur 'd'informer les familles polo- tnich w doborowych gatun A 82020- 
nog Datoe handje P. Jana Kolankowski, Ostatnie a- płciowe "BE mali jak kobiece w wi naises <qu'h' partir du. 15: Octobre courant gólnie grusz pięknie rosłych i w piramidę 
Janigi osobno Szanownój Publiczności kordy, poezye. . . „ 6 „ 20] króts da iafe: | Fiakon no 9 zie. elle ouyfira des ou d'anglais chez. elle, | wyprowadzonych, sztuka od 50 do 80 cnt. 
do wiadomości podany zostanie. Pkjad głów w WArsza-|wraz z opisem Tani i i riian a SSS E Faai pytana sly rysa puka 

Zamykając mój handel, wzywam|wje w Słówny w M komisowój p A Miss Pope se charge également de le- wma ad 1 złe. 50 skat $ 


PRAKTYK ANT. 


Potrzebni są zaraz zdolni 


subjekci zegarmistrzowscy 


do jednego z większych zakładów, ż pen- 
syą od 25 do 60 rubli miesi cznie , K 


wszystkie osoby, które u mnie towary 
na kredyt pobrały, aby przypadające 
mi od nich należytości do d. 15go Li- 
stopada 1875 r. do rąk moich złożyli, 
gdyż po upływie tego czasu kroki są- 
dowe rozpocznę. 

Wreszcie dziękuję Szanownćj Publi- 
czności, a w szczególności wszystkim 
tym, którzy w handlu moim towary 
kupowali, iż mię zaufaniem swem za- 
szczycać raczyli, a zarazem polecam 
jak najmocenićj handel p. Jana Janigi 
tak Bzan. Publiczności, jak i wszyst- 
kim u mnie kupującym, aby jak mnie 
dotąd i p. Janigę nadal swem zaufa- 
niem ząszczycać raczyli. (2549-1-3) 

Kraków d. 13 Października 1875 r. 


Ogłoszenie lioytacyi. 


W dobrach Barczyce, w obwodzie 
Nowosądeckim położonych, do których 
gminy Rytro, Barczyce, Przysietnica, 
Wola Krogulecka, Suchą Struga, Ro- 
stoka, Młodow, Obłazy i Łomnica na- 
leżą — wydzierżawioną zostanie propi- 
nacya z prawem wyszynku trunków — 
a to w każdój gminie zosobna, na czas 
trzechletni to jest cd d. 1go Stycznia 
1876 r. do d. 31 Grudnia 1878 r. 

Licytacya odbędzie się przez oferty 
pisemne, ułożone w języku nie- 
mieckim, w biurze Dyrekcyi dóbr 
w Rytrze, w dniu 48 Paź- 
dziernika b. r. od godziny 9ćj 
rano do éj wieczór. 

W ofertach musi być oznaczony ob- 
jekt wydzierżawienia, mianowicie miej- 
sce, w którem oferent dzierżawę objąć 
zamyśla, dalój cena rocznie opłacać się 
mającćj dzierżawy, przyczem się nad- 
mienia, że chęć wydzierżawienia ma- 
jący, mogą także na kilka objektów 
dzierżawy oferty przedkładać, jednak 
cena rocznój dzierżawy „musi być 'dla 
każdój gminy z osobna oznączoną. — 
Oferty mają być daléj zaopatrzone w 
10%, wadyum od ofiarowanćj ceny, 
dalój w podpis ofęrenta, w końcu w po- 
twierdzenie, że oferentowi znane są wa- 
runki licytacyi i że, takowym ka 


B. Maga H peg ulica Chmielna 
Nr. 8 (dom M. Czarnowskiego). (2388-3-3) 


Ogłoszenie. 
L. 13. z (2540-3-3 


Celem zabezpieczenia budowy 'szpi- 
tala u Św. Łazarza w Krakowie odbę- 
dzie się na dniu 26 b. m. w bió- 
rze dyrekcyj szpitala ów. Ducha za 
pośrednictwem pisemnych ofert publicz- 


mia licytacya, na którą w zastępstwie 


Wysokiego Wydziału Krajowego, Ko- 
mitet budowy imieniem funduszu po- 
wszechnych szpitali Krakowskich niniej- 
szem zaprasza. 

Jako n'eprzekraczalny termin do wnie- 
sienia ofert (deklaracyj) do rąk komisy: 
licytacyjnej ustanawia się godziną 12. 
dnia 26 b. m. poczem bezzwłocznie 
nastgpi ofert otwarcie. 

Cena kosztorysowa wynosi: 

1) pawilon dla obłąka- 

nych . i złr. 88,733 c. 29 
2) dwa pawilony dla we- 

wnętrznych' chorób, 

każden pozłr.67,188' 

c. 47 razem . „ 134,376 „94 
3) pawilon dla admini- 

SÓTACYJ.- 3430 ©». 58,887 „97 

Ogółem  „276,498 „20 

Zakład licytacyjny (wadyam) w wy- 
sokości 10,000 złr. w gotówce lub pa- 
piersch wartościowych, podłag kursu 
obliczonych, przyjmuje c. k. Urząd po- 
datkowy i zbiorowy w Krakowie, wy- 
dając kwit depozytowy, który do oferty 
dołączony być winien. 

Techniczny operat budowy, wraz z 
warunkami przedsiębiorstwa, w godzi- 
nach. urzędowych przejrzeć można w 
biórze inżyniera dróg krajowych okręgu 
krakowskiego (ulica S. Anny Nr. 191), 
gdzie ubiegający się o to przedsiębior- 
stwo, zarazem podjąć mogą wzory do 
deklaracyj i odpisy warunków przed- 4 
siębiorstwa. © . i 

Kraków d. 8 Października 1875 r.| 
ac - Przewodniezący Komitetu budowy 

Dr. nytezrgrri 


za nadesłaniem gotówki - lub za zaliczką 


çons A domicile. 


p ek agen a s 15 Octo adre toute d 
Jusq sser toute de- 
Dra Sohwaigera z: Àm Jules p Bilon. p proletar de 

w Wiedniu, VII, Schottenfeldgasse 60.1 iangue frangaise, 288 rue Śławkowska (de 
2 heures à 3 heures). (2499-3-3) 


ME" Uprasza o dokładne podanie adresu. 


a k. uprzywilejowana LT fabryka. giętych mobli 


Jakóba i Józefa Kohna 


w Krakowie: 
przy ulicy Wolskiej pod Nr. 74, 


poleca 
po zniżonych cenach (ġġ 


fabrycznych > 
krzesła wyplatane trzciną złr. 2:25 $ 
n „ -desec ” 1:558 


Inne gatunki stosurikowo'po źni-"$ 
żonych cenach. Sprzedaż począw- 
szy od 6 sztuk wyżój. (2221-10-) 
Cenniki na żądanie darmo. | +4 


winnice roca? b Boros, 


s -~ SĘ 
1871 r. eu emna aa Oka + 99 
1870 r. bardzo dóbre wino. . . . 4 94 s2 ». 60 
1870 r. St. Emilien i 1869 r. St. Julien „ "1% » deaux do AR wynosi 
1860F. Mirgi 0. 1 7572, 8 3% 152 z 14—16 
Rozsyłka Bay dyr mgar na próbę z 12 pac ie butelki z każdego ARE 
pospieszną bosyłkh, fracht y arię za zaliczką złr. 13; z 24 butelkami 24 złr. Cło nie 
jest. hr p około wł: 1 © je zgowył deszezelepoze poręczenie pod podane e w tn, 


czkę lub 100 but. z Bor- 


0b 


1873 r. Si: soy PP „me. WYDYMĘ zew 56 
ki Ę deaux. Fracht za be- 


© 
= 

s 
8p 


m, me ae a A = ae m - ammmon -mi inam - mananan „a o annmaa 
1 — cz a — pw nn m M M M 


koboty i zarobku 


niemiałem i dlatego grozil tm największa nędza. Wtedy zdecydowała się, 
namówiony bij A ap a ry j bri Moke róbować również szczę-. 
piej ką profesora matematyki lice w Berlinie, 


Wysądków 2-letnich 100 sztuk 1 złr. 


Dr. Ludwik Wiszniewski 


Li 87 ma I. piętrze,”w domu gdzie ca- 
kiernia Wgo Masłowskiego. Ordynuje 


od godz. 3—4 popołudniu. (2498-3-8) 


SKŁAD 
c. « (BBQ 


ierwsz. éj w Austro-Węgrzech 
pierwszój i od akcjącój, 


na sposób bolgiski izędzonć 
Fahry szkła lanego i lustrowego 
Andrzeja Zieglera, Syna 
w Wiedniu, T. Schottenhof, 


poleca swój bogaty zapas majbielszego, 
podwójnej siły szkła lanego, ta- 
fi szklanych na szyby; 2i 5 linij 
grubości gładkie szkło na pokry- 
cie dachów, 9 linij i¿k cal gru- 
bości szkła na posadzkę, 


szkło prążkowane 
zwykłćj siły, białe i na pół bia- 
łe szkła do fotografij i na źwier- 
ciadełka żydowskie. Dalćj są także 
na składzie wszystkie gatunki luster 
w ramach drewnia- 
nych i złoconych naj- 
świeższego kroju w 
wielkim wyborze. 
(1880-5-12) 


uprz. 


(2400U-40-1U0) 


' |nratatgośćcowa 


jrylecza natychmiast i koi szybko 
Tgościeo I reumatyzmy 


|lekarz chorób kobiet i ózieci 
mieszka obecnie przy ul. Grodzkićj 


7 |ży markę listową. 


SERA 
"Dra Pattisona e 


życią i mieszkania, koszta podróży 

cone będą po jednym miesiącu pracy, “i 
mowa roczna.— Adres M. J. Augustynowicz 
Krakowskie przedmieście Nr. 9 w War- 
szawie. (2489-4-4) 


Sąd powiatowy w Wojniczu 
potrzebuje dyetaryusza biegle po ol- 
sku i po niemiecku mówiącego i piszącego. Ź 5 
się tamże pisemnie i opłatnie, (2 


NA SPRZEDAZ 


Jika 


egzaminowany, z dłuższą praktyką wojskową, orps 
mogący się wykazać chlubnemi świadectwami — a 
szukuje odpowiednego miejsca; także w Królest 
Polskiem może przyjąć posadę.— Listy posyłść po- 
ate restante. kraków. (5134-3) 


| Angielskie salonowe sviste 


ozokeritowe 
najgustowniejsze i najwyborniejsze, któr 
re dotychczas co do formy i światła do 
oświetlania salonów wyrobione zostały, 
poleca w paczkach po 5 świec po 54 c. 


oO. T. Winckler 


(2483-2-) we Lwowie. 


Bezpłatne wyleczenie po- 
ciągu do pijaństwa. 
Wynalązek mojego gruntownego wylecze- 
nia pociągu do pijaństwa, które wykonane 
być może z wiedzą lub, bez wiedzy horp 
i bez szkodzenia zdrowiu;  (H.11107,8) 


a= Tysiące już zostało wyleczonych. 

Sc ofarty przyjmuje Th. Konetzky, 
handel materysłów aptecznych w 8£0%6- 
olnie. — Celem odpowiedzi dołączyć naste- 
(2445-3-3) 


Towary gumowe 


wszełkiego rodzaju , 
rozsyła za zaliczką (2200-6-). 
J.N.Sohmeidler, fabryka gumy st „Wiośnia 
Neubau, Stiftgasse Nr. 


runkowo się poddaje. ié już jestam w położeniu, że Sabe publicznie NGK | 


wraz z lioma rodziną wszelkiego rodzaju, jakoto: cierpienia twa- 


Warunki licytacyjne e siak mo- “Farby “olej zo u pies, saytni zgbów, Bolada OPONY, i "ftp 
gą być dziennie "aż de" dnia y i kolana, szarpanie w stawach, póle j ` Emp h 
w biurze Dyrekcyi dóbr w rene W |m maszynach w najlepszym pokoście , do Za, wielkie terno. grzbietu i bioder. ec eur 


Wigdot © 


urzędowych godzinach. o z: (2550-1-3) 
Z Dyrekoyi dóbr Barozyoe. 
Rytro d. 10 Października 1875 r. 


SALON MOD. 
Ebers 


a 
wysprzedawszy się Z dawnych towarów.i 


Boca adier À swoją pracow z ę strojów, | 
J 


posiada w ść kapelu- 
szy filcowych , aksami i Sedwbayel, 
oraz czepkôw, ubiorków, kwiató, ski 

i wiedeńskich, s wszystko po 
dzo umiarkowatój. (2519-1-4) 


Ulica Floryańska b: 329 na piętrze. 
Z NN, 


WĘGLE 


pruskie w całych i pół wagonach dostar- 
czają na zamówienia po najtańszych cenach 


Miurnatowski & Ce. 
Kantor wymiany, w Rynku pod Nr, 11. 
(2106-1-8) Fak 


Dur 
Wien, Stadt, Herren z Nr. 
Neues Isyate 
für kranke mi wał hte 

NB. O hne'jede Arznói, reino: Naturhe 
Preis f. 2, «mit Post fl.'2'10: 


ociągania gotowo utarte, jakich w równój 
dobroci adon malarz lub akieraik nie daje, | 
które przez prostege robotnika na drzwi 
i okna, jak pa a na wszelkie sprzęty 
drewniane lub żelazne nakładane być MOgĄ, 
wraz z potrzebnemi pędzłiami., również 
wszelkie gatunki lakierów. poleca po 
najumiarkowańszych cenach 484-3 ) 


0.T.Winokler - Lwowie 


ulica Ormiańska Nr. 1. 


Tylko w 


POLLAKA 


najdawnićjszym i najsłynniejszym 


-2 cni 


uniwersalnym 


 |składzie towarów 
W WIEDNIU, 
„Miariahilferstrasse Nr. 1 
sprzedaje się, jak wiadomo, za najściślejszą pi 
mig doskonałego. gatunku, i MA a a towara 
stąawsze najnowsze rzeczy, hu i częściow. 
terye na suknie z weii ; 
najlepsze i E i o erke ady pory - 


NERKA oe w; 
Who,- flanela , cheviót Gmatetye su- 


Jakót” Klemperer. 


Ces, król. 


Kolej galicyjska 


W paczkach: po 70 c., w aczkach poł 
40 o. do nabycia u pachnie aptekarza 
(2443-2 8) 


w Krakowie. 


aj a 
"Karola Ludwika. 


Obwieszczenie. 


= 


arcykg, 
z jednej, a 


Z dniem.1 Października 1875 r. weszła w życie nowa taryfa o niższych 
© |pozycyach, zamiast taryfy specyalnej dla drzewa, zaprowadzonćj dnia lgo Lutego 
1875 r. między stacyami kolei LLwowsko-Czerniowiecko-Jaskiej. (lin. austr.), kolei 
Albrechta, kolei gal. Karola Ludwika, kolei północnój cesarza Ferdynanda 
stacyami związku Prusko- Brunświckiego, Berlińsko - Kolońskiego, i 
A pa uięletickiege z drugiej steony VIA: POP W roc ow wzglę- 
y owożój, dnie: Bogumin=Wrocław-Berlin. : 
W tej nowej taryfie AE wykazane są ńówe stacye6 kolei Lwowśkó- 


(2548-2-2) 


śr aa a a o a daaa aane. 


> opr wielu innych gatanków. - 

i a ie rodzaje biekisny stołowej g drelicho- 
kowej, dymka biała i kolorowa, £e po 

lp: zaet A Bzęroki, per. 


Ferdynanda, i i. kilku kolei niemieckich. 
zo wielu innych pon Aeta 


ne y ehiad onard dy) rwa mr | Egzemplarze tej taryfy wydają się bezpłatnie Ww własnych stacyach związ- 
+ yege kowych, dalej w naszym ekonomacie i w biurach komercyalnych we Wiedniu i 


Frobner's. Hotel: mali ai 


Vienne. . „Wienne. .. 


Te rendez-vous des puer b. ae en i SWIATA, okości 
"par Fambassade. russć. -La iplus kale | 248. Leroy! e Fine jeb Sign 8 we Lwowie. 
iti [ds et petits appartements; ogó i 
a zee soignée; prix -modórów -fse po- b7 si „wów w Paździeniku 1875 T, 


Jean Frohner, propriétaire. 


rei a ruchu. 


Czefniowiecko-J askiej (lin. -rum.), kolei arcyks. Albrechta, kolei północnej cesarza 


najnowszy przyrząd przeciwko upławom no- 
cnym, rozsyła wraz z przepisem użyciałpo 
złr. 2 za sztukę. John Zieger w 
Gradcu, R wn RA 


w Wiedniu, Stadt, Frelung;, 
Ecke der Strauchgasse Nr. 1, 
poleca za poręczeniem pak a hw wyrobów 
następnie wpalęniąne przedmioty zajedna- 
ką cenę 


s: cnt. 


za łokieć wiedeński lub sztukę. 
Materye na suknie: 


sty moil i clair, tureckie Poni łok. ws DT >. 
Towary płócienne t TSA 

6cienne */, SZ: 
F ore iride p ouer. 30 wra 
» reg 810, płótno trwałe 4 5 
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